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Pertraktacje W przemyśle naftowym przecią! 


Pracodawcy, propozycją 4 i pól proc. prowokują strejk. 


Przed posiedzeniem Sejmu. 


Jeszcze o dekrecie kagańcowym. 


WARSZAWA 0 12. (tel. wł.). Na po- 
rząaku dziennym jutrzejszego posiedzenia sej 


mowego znajduje się między in. t. zw. dekrel| pierwsze czytanie odbędzie się bez dysku- 
prasowy. Jak wiadomo sejm może już obec-! sji, któraby nastapi'a dopiero w drugiem 
nie uchylić dekret w drodze zwykłej uchwa- | czytaniu. Poza tem Konwent ustali dalszy 
ły. — W sprawie tej konferował dziś marsz. | tok prac sejmowych. 


Min. Czechowicz nie będzie przemawiał 


Rataj z min. Meyszlowiczem. 
Konwent seniorów. 
WARSZAWA 9 12. (tel. wł.). Marszałek 
Rataj zwoła prawaopodobnie julro przedpo: 
luaniem Konwent senjorów, na klórem oma- 
wlana będzie sprawa pierwszego czytania 


Prowizorjum budżetowe. 


WARSZAWA. 9 grudnia. (Pat.). Prowi- 
zorjum budżetowe na I kwartał 1927. Wnie- 
siony do Sejmu projekt ustawy o prowizo- 
dqun: budżetowem na } kwartał 1927 usta- 
la sumę wydatków państwowych na 189 mili 
317.740 zł. która znajduje w całości po- 
krycie w preliminowianych dochodach w su- 
mie 489.921.501 zł. (W uzasadnieniu pro- 
jektu uslawy podano omyłkowo wydatki w 
sumie 488.817.740 zl, zaś dochody w su- 
mie 486.821.501 zł.). 

Z prełiminowanych dochodów przypada 
na aaniny publiczne 261 292.000 zł. na mo- 
nopoic 161,115.000 zl. na przedsiębiorstwa 
państwowe 20 702.952 zł, na iune dochody 
46.211.542 zł. 

Obok kredytów na I kwartał 1927 r. 
obejmuje projekt 

DODATKOWE KREDYTY 


| Reatyta pocztową opłata gotówką | | 
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Nowa afera szpiegowska. 

WARSZAWA 9 12. (tel. wł). Wydział 
Ii sztabu gen. od dłuższego czasu był na tro- 
pie świeżej ařery szpiegowskiej, w której 
główną rolę odgrywał, uwolniony w procesie 
sie szpiegowskim lIlinicza, jego spólnik, Ale- 
ksanaer Lamche. 

W związku z toczącem się śledztwem 
sęazia Śl. Luksemburg polecił dokonać kil- 
ku rewizyj w następstwie czego aresztowa- 
no Lamchego i kilka innych osób. Wyniki 
dochodzeń trzymane w tajemnicy. 
O o l 5 -. mg) 


O porozumienie z Ukraińcami. 


Warszawa 9 12 (tel. wi). W kołach 
zbliżonych do rządu opowiadają, że w! nie- 
alrgim czasie nastąpi porozumienie w: spra- 
| Wie ukraińskiej. Porozumienie ma wnieść 

swieży prąd do stosunków polsko-ukr. 
Chodzi podobno o zapoczątkowanie organi- 
spłatę i oprocentowanie aługów zagranicz.j Z0Wania wyższej uczelni ukr. w Polsce i 
nych, płatnych wprawazie z początkiem sty-| © powrót do kraju szeregu działaczy ukraiń- 
cznia 1927, lecz celem ścisłego dotrzyma-| Skich. pozostających dotąd na emigracji. 
nia terminów płalności wydutkowanych je- summa | czcczj 
szcze w ciagu IV kwartału 1926. 

Projekt uslawy o prowizorjum zawiera 
przepisy tra na A uregulowanie kwe- 
stji zamknięć rachunkowych w okresie od 
i stycznia 1926 do 31 marca 1927. Poza po-} BUDAPESZT 9 12 (Pat. ). W okręgu 
stazowieniami, normującemi prowizorjum j wyborczym Vacz w miejscowości Vaczratol 
na I kwartał 1927 zawiera projekt i przyszła wczoraj popołudniu do zajść. Jakiś 
POSTANOWIENIA DOTYCZĄCE PON. p | nazwiska osobnik obrzucił obei- 

MER SRK ON TąpTnyczy( gi pełniących służbę przed lokalem wy- 
WYŻKI UPOSAŻEŃ FUNKCJONARJUSZY e a a AMÓ day E 
PAŃSTWOWYCH. j borczym dwóch żandarmów, którzy go na- 
i i i stępnie aresztowali. Dokoła aresztowanego 
Poawyżka ta ulrzymana w granicach możno-| zchrań się tłum ludzi, który zajal Groźną 
ści firensówych państwa ma wynosić 10 pr.| postawę domagając się puszczenia ureszto- 
M Plczagopiego uposażenia i obejmować j wanego na wolność, przyczem rzucano na 
R Aj OCE że zy 3 a mong rozporzą- żancarmów: kamieniami. Zandarmi uie cze- 
zenia zreźydenta Rzeczypospołilej z 4 li-| kija: na rozkaz, zrobili użytek z broni. za- 


prowizorjum. 


Mianowicie konwent rozstrzygnie czy 


WARSZAWA 9 12. (AW.). Na jutrzej- 
szem posieazeniu Sejmu, na którem rozpo- 
cznie się l-sze czytanie prowizorjum Dud- 
żetowego min. Czechowicz nie wygłosi żad- 
nego przemówienia. 


sx 


Krwawe wybory na Wegrze h. | 


2 osoby zabite, 3 ranne. 


ao IV kwartału 1926 w sumie 38.939.901 zł. | stopata 1926 otrzymali jednorazowy zasiłek. | bijając jeaną kobietę i jednego mężczyznę. 


W sumie tej mieści się 34,317.324 zl naj Ma one wejść w życie I stycznia 1937. 


z z i 


WYSOKI URZĘDNIK MIN. SKARBU ŁAPOWNIKIEM. | NIEMCY I CZESI BUDUJĄ NA POGRANICZU FABRY- | 


WARSZAWA, 9 grudnia. (AW.). Naczel- 
nik kancelarji Min. Skarbu p. Kiełbasa zo- 
stał ostatnio zawieszony w urzędowaniu 
Stwierczono, że pobierał on łapówki od in- 
tereseniów za przeprowudzanie rozmaitych 
czynności służbowych. Sprawę oddano Pro- 
kuratorji. 


TRAGICZNA ŚMIERĆ KOMINIARZA. 
KRAKÓW 9 12 (AW.) Dziś wiccan- 
rem wielki tłum zgromadził się przy ul. 
Długiej. gdzie zdarzył się tragiczny wypa- 
aek: kominiarz Kaczinarski pośliznąwszy się 


na pokrytym śniegiem aachu spadając uchwy|że w dnu 1. grudnia w więzieniu w Chęcinach wię- ; 


cił się arutu przewodnika elektrycznego i 

momentalnie poniósł śmierć na mniejscu. 

BANK POLSKI OBAIŻYŁ STOPĘ PROCENT DO 9.5. 
WARSZAWA 9 12. (Pat). Bank Pol- 


ski z aniem 10 biu. obniżył stopę proceniową 
c 
ao fa w stosunku rocznym. 


|nocześnie taka samą labrgkę budują Czesi 


* > „Bik 
Poradte trzy osoby zostały ranione. Mini- 


ste rstwo spraw wewnętrznych poleciło prze- 
| prowadzić śledztwo w sprawie tego zajścia. 


KI ZWIĄZKÓW AZOTOWYCH. KOMBINACJE POSŁA ĆWIAKOWSKIEGO. L 
WARSZAGNA "0 10 SR | "WARSZAWA, 9 12. (tel. wł.) Poseł 
WARSZAWA, 4 (AW. ). „Ww. bobrku| (wiakowski, osławiony „wódz“ monarchisty- 

na niemieckim G. Slasku, zarząd miejscowy | cznej organizacji włościańskiej pragnie — 

pr. edsiębiorstw przemysłowych przysląpił do| wywołać rozłam w grupie posła Dubano- 
buaowy wielkiej labryki związków azoto- |wicza i Strońskiego. liczy on. że przecią- 

«tech. poaobne do fabryki w Chorzowie. Rów i gnie na swoją stronę 5-ciu posłów włościau- 

i 
| 


stich z posle ana a 
w Marjańskieh Górach obok Witkowie. h z posłem Oziminą ną czele. 
JES TARCIA W CHADECJI. 

WARSZAWA 9 12. (tel. wł.). We wto- 

rek oabędzie się zjazd Zarządu Gł. Ch. D. 

erat ma zjeźazie wygłosi p. Chaciński. 

Wiele mówi się o poważnych różnicach zadań 
łonie Ch. D. 


w 
wm STREJKU TRAMWEJARZY W OKRĘGU 
ŁÓDZKIM. 
WARSZAWA 9 12. (tel. wł) W okręgu 
ióczkim jstnieje groźba strejku twamwaja- 


GŁODÓWKI WIĘŹNIÓW POLITYCZNYCH W WILNIE | 
I CHĘCINACH. 


WARSZAWA. 9. grudnia. Tel], wj.) Donoszą rain, | 
źniowie polityczni urządzili strejk głodowy z powo- 
cu złego obchodzenia się z nimi. 

WILNO. 9. grudnia. (A. W.) Komuniści znuajdu- 
jący się w więzieniu na Łukiszkach urządzili gło- 
dówkę, kióra ma być protestem przecjw zaiwierdze- 


niu przez sąd apelacyjny wyroku na 94 komunistów.  +Trzy którzy domagają się poprawy bytu. — 
T | Dyrekcja odmawia wszelkich podwyżek. 


2 


Amerykańscy obrońcy kapitalizmu. 


Spostrzeżeniani i uwagami misji Kem- 
jmcerera mielismy sposobność niejednokrotnie 
się zajmować. Prof. Kemmerer i jego to- 
warzysze podczas swych kilkumiesięcznych 
badań ujęli wiele rzeczy trafnie ale rady, 
jakie wskazują nie zawsze są trafne a czę; 
sto Sszkoaliwe. 

Prof. Lutz z misji Kemmerera sprze- 
ciwia się np. ustawodawsiwu społecznemu, | 
ustawie o ochronie lokatorów, złemu roz- 
aziałowi podatków, którj jego zdaniem zbyt 
obciąża kapitał a aaje przywileje chłonom 
it d Prot Puz oświadcza się także za 
poawyższeniem podatków pośrednich, by w 
ten sposób ..wyrównać' opodalkowanie mię-! 
dzy ogółem ludności a klasą posiadajacą! 

Wogóle ci amerykańscy znawcy okazi- 
li się, jeżeli idzie o Polskę, doskonałymi znaw; 
cami interesów kapitału, ale nie interesów | 
kraju. f 

Wiemy wszyscy, że małorolni chłopi i] 
robotnicy, to jest warstwy pracujące stoj, | 
dziś w samym śroaku katastrofy, a misiaj 
Kcammerera majenergiczniej dobiera się do 
tych wlaśnie warstw, oszczędzając przede- 
| 


wszystkiem Klasy posiadające. 

Wiadomo przecie, że chłop z morga orun 
tu nie zbierze przy braku nowoczesnych na- 
rzęazi tyle, ile obszarnik i dlatego słuszny 
jest podatek gruntowy progresywny. Prof. 
Lutz zaleca jednak w podatku gruntowym 
usunięcie progresji i degresji, t. zn by każ- 


Wielki kongres górn 


Oporne stanowisko przemysłowców doprowadzi do konfliktu. 


RATOWICE 9 12. (Pat.). Wczoraj rano 
oabył się w Katowicach kongres delegatów 
Związków górniczych ze wszystkich polskich 
zegłębi węglowych. na który przybyło około, 
200 delegatów. Na kongresie zabral między 
innymi głos pos. Stańczyk, który, w obszer- 
tem przemówieniu scharakteryzował obecną 
sytuację w przemyślę górniczym tudzież prze 
bieg podjętych przez Związki zawodowe per- 
traktacji o podwyżkę płac. Uchwalono mię- 
azj innemi rezolucję. stwierdzającą, że ne- 
gatywme stanowisko przemysłowców w spra- 
wie płac- może aoprowadzić do zatargów: w; 


r MOLNAR. | 
© k r j 

Mój koń. 
Natura wprost zasypała mnie "e 


dziejstwami. Byłem tak poczciwy, że nie 
mogłem patrzeć na Śmierć bogalych wu jasz-; 
ków i nie znosiłem płaczu teściowych ! By-| 
łem tak dobry, że kochałem zupełnie szcze- 
rze swych wierzycieli ! 

Gdy ktos opowiadał o nienawiści, czy 
zemście, zmuszony byłem szukać w leksy- 
konie znaczenia tych słów! Znali mnie wszy- 
scy w całym okręgu. -— Piętnastu (siostrzeń- 
ców i 20-scia trzy bratanki uważaly mnie 
za przykład, który należy naśladować. To- 
warzystwo dobroczynności „Humanitas“ dla- 
tego tylko mie wybrało mnie na prezesa, ze 
obawiało się, iż nie posiadam tyle hartu ser- 
ca, ile trzeba posiadać, by kierować towarczy- 
stwem dobroczynności. 

Nigay mie kłamałem. Wierzyłem w” try- 
umf prawdy i uczciwości. Więc gdy kiedyś 
przyjdzie kolej na handiarza koni Bugsa 
i bęazie musiał stawić się tam, gdzie wszy- 
scy się kiedyś spotkamy, to żadne dobre 
uczynki nie pokryją bultajstwa, które uczy- 
nil, zabierając mi mój idcalistyczny pogląd 
na Świat i ludzi i niszcząc moje zaufanie 
do wrodzonej dobroci serca ludzkiego. 

I jeżeli istnieje ma świecie (um czy 
tamtym ) sprawieuliwość, to pan Bugs beazie 


|| m CZ A ZN A. ZZOZ 
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„DZIENATR LUDOWE" 
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Pagłoski © eksęzsach antyżydowskich 


WARSZAWA. 9. grudnia. (A. W.) Poseł sowiecki 
w Warszawie p. Wojkow oświadczył w wywiadzie 
prasov ym, że pogłoski i wiadomości o poważniej- 
szych ekscesach antysemickich na terenie Związku so~ 
wieckjego są nieprawaziwe. Zdaniem jp. Wojkowa, wia- 
domości te umjeszczone w prasie zagranicznej ma- 
ją na celu sparajiżowanie akcji sowietów w celu u~ 
zyskania funduszów na kolonizację żydowską. P. 
Wojkow oświadczył, że wszelkie wykroczenia anty- 
sernijckje są przez władze sowieckie tępione. 
EWY TOTO EDO + E 


dy placi jeanolity podatek od hektara tej 
samej jakości bez wzglęau na to. czy lo jesi 
"'obszarnik czy mały rolnik. 

Podwyższenie podatków pośrednich ala 

ównania opodatkowania ,pomiędzy war- | 
stwami ludowemi a klasą posiadającą. 

Bardzo wydatne podwyższenie podatków 
gruntowych ala wyrównania opodatkowania 
pomięazy wsią a miastem. 

Prof. Lutz oświaacza się przeciw! usta- 
wie o ochronie lokatorów, którą nazywa u-|19 PROC. PODWYŻKI PENSJI URZĘDNICZYCH. 
stawą wywłaszczeniowąa |! przyczem zaleca. | WARSZAWA. 9. grudnia. (A. W.) W dniu wczo- 
by natychmiast zerwać z polityką udzielania |rajszuza rząd wniósł do sejmu prowizorjum budże- 
moratorjum w płaceniu komornego ! towe na 1-szy kwartał. Prowizorjum przewiduje od 

klasa posiadająca jest ponadlo — zda-i1-go stycznia wyuatki o 10 proc. wyższe, przeznaczę- 
niem misji prof. Kemmerera — silnie obcią-;te na poawyższenie pensji urzędników państwowych 
żoną wóżnemi świadczeniami społecznemu. [i zawodowych wojskowych. Podwyżka ta ma być stałą 
które wedle obliczeń misji, „wynoszą mozęji wyriesie okolo 60 milj. zł. rocznie. Dla pokrycia 
jedn AU trzecią podatków pa ństwowych tej poawyżki mają być wydane zarządzenia w kierun- 
Takie i tyn poaobne rady zawiera (aa || EE Ami SE ta 
: son K RE ; b _! góln 1 ` Z 7 s $ i A m 
jał misji Kemmerera. Rady te, jakkol |ma wydatków 480,400.000 zł. 


| JESZCZE JEDEN DZIENNIE DLA RZĄDU. 

i WARSZAWA. 9. grudnia. (A. W.) W warszaw- 
skich kołach konserwatywnych omawiany jest pirojekt 
założenie pisma codziennego, które prowadziłoby po- 
litykę wyrażnie sprzyjającą obecnemu rządowi. Je- 
anocześnie w składzie redakcji „Dnia Polskiego“ za- 
szłyby pewne zmiany personalne. 


DŁUG SKARBU PAŃSTWA. 
WARSZAWA. 9. grudnia. (A. W.) Skarb państwa 
wpłacił do kas Banku polskiego tytułem zwrotu dłu- 
gu 25 mil. zł. Wobec tego aług państwa, który wy- 
nosił 50 mil. zł. zmniejszył się o 25 mi. zł. Na rac- 
chunku bieżącym Skarbu państwa znajduje się w Ban- 
ku polskim 56 mil. zł. 


CENA ROPY. 

| BORYSŁAW. 9. grudnia. (A. W.) Cena ropy mo- 
pr: cmyśle węglowym. Postanowiono, aby Ra-|cna. Za małe ilości płacą 224 dol. za większe 225 — 
Gy załogowe były szczegółowo informowane!228 dol. Z dokonanych w mjędzyczasje transakcji jest 
o przebiegu pertraktacji w sprawie podwyż-(do zanotowania tylko kupon przez jasiejską rafinerję, 
ki zarobków, która to sprawa znajduje się420 wagonów ropy po 226 dol. 

cbecnie w komisji pojednawczej i arbitra-g Bawiła tu delegacja rządu włoskiego celen 
ŻOwej. 4 zorjentowania sjię w przemyśle naftowym, wzgiędnie 

/e,naczyć należy, że głównym tematem] W terenach w Mraźnicy. 

przemówień ma kongresie była sprawa znie- 
s'enia komisji pojeanawczej i arbitrażowej, 
które zdaniem delegatów! utrudniają i prze- 
ałużają niepotrzebnie rokowania podjęte z 
robotnikami i pracodawcami. 


mor 
wiek bardzo kosztowne, tak kosztowne, że 
można było sumą na nie wydaną założyć 
porządną fabrykę i zatrudnić w niej kil- 
kuset robotników — będą może cennym do- 
kumentem slwierazającym polskie niedolę- 
stwo — ale do przyjęcia nie są. Próby wpro- 
wadzenia ich w czyn groziłyby wielkiem 
wstrząśnieniem, bo w Polsce obok pana Kem 
mrerera ma jeszcze coś do gadania klasa pra- 
cująca! I © tem ci co chcą słuchać rada 
Kemmerera. niech pamiętają. 


m 


iczy w Katowicach. 


GWAŁTY FASZYSTÓW W NICEI. 

PARYŻ. 9. grudnia. (Pat.) Pisma donoszą z Nicei, 
że faszyści wtargnęli ubiegłej nocy do sajl w której 
spali kojejarze i przeprowadzili drobiazgową rewi- 
zję. Z powodu tego incydentu kolejarze postanowili 
nie prowadzić pociągów poza granice Francji. 


się smażył w piekłe a ja się będę temu przy- 
patrywał. 

Otóż ten Bugs (pragnę rzecz opowie- 
dzieć nak najkrócej) był właścicielem gnin- 
aej klaczy z roaowodem aż do wielbłądów 


— Śmieszne — mówił Bugs — przepra- 
szam, ale to śmieszne. Panu się zdaje. że 
masa ma tu jakieś znaczenie ! ? Właśnie naj- 
znakomitsi mężowie byli niewielkiego wzro- 
stu. Jeżeli pan szuka czegoś masywnego. to 


| 
| 


Mahometa i zgrubieniem na lewej tylnej| alaczego pan nie kupuje lokomotywy ) 
nocze. Klacz nazywała się Beta. — Bugs Bugs przzponiniał sobie małego Dawi- 


przysięgał, że została ona specjalnie dla mnie 
stworzora. 
Można jej używać pod wierzch (mówił 


Ga, malego Napoleona i małych Japończy- 
ków, zapewnił mnie, że Meta jest tworem 
cucnym, filigranowej roboty i zażądał 3600 


Bugs) i do zaprzęgu. jak się chce. Ale że-| koron. - 
by ją uawet zarznąć, to i tak będzie warta Oliarowałem mu 1200 koron. — Bugs 


tyle, ile on. Bugs, za nią żąda, a może nawel 
jeszcze więcej. 

Można ja zaprząaz do pługu (mówił 
Bugs) i będzie (orała jak całe stado bawo- 
tów! W zaprzęgu bęazie pędziła, jak wariat- 
ka! A pod siodłem (mówił Bugs) klacz Meta 
jest niezwykłym i Gaotychczas jeszcze nig- 
dzie niewidzianym unikatem 

Gdy po raz pierwszy odwiedziłem Mete 
w stajni zauważyłem lodrazu, że stoi tylko 
na awuch nogach. Ale bugs mówił, że jest 
to właśnie dowód niezwykłej siły żywoałnej. 
Każay inny koń (mówił bugs) używa aż 
czterech nóg, by móc słać, czy chodzić. Meta 
zaś tylko dwuch ! A zgrubienie? Zgrubienia 
są obecnie bardzo modne. On, Bugs, otrzyj- 
copiero przed tygodniem zamówienie od księ- 
cia Esterhazy. Książę pragnie zakupić sze- 
snaście koni. właśnie ze zgrubienie. 

Ja osobiście uważałem, że Meta jest tro- 


chę niepozorna. 


żądał by podzielić różnice. Koniec końców 
zapłaciłem 1550 koron ! : 

Meta należała do mnie. Cieszyło mnie lo. 
Lubię zwierzęta i jestem pewien, że gdyby 
konie umiały śpiewać i nie były takie czwo- . 
ronożne, to mógłbym je szczerze lubieć. 

Zaprzągłem Mete ao wolantu. To jest, 
mój stangret Pawel uczynił to i przyciąg- 
nął cały wehikuł przea ganek. 

Paweł i wolant zachowywali się dosyć 
spokojnie, tylko Mela 'aziwnie się miotała. 

Moja żona raaziła mi odrazu, żebym za- 
brał stangreta, ałe ja się uparłem, że po- 
jaaę sam No i pojechałem. 

Przejcchana przez Metę pani Brygita 
Krauer była z aomu Szmyt, a wypadek miał 
miejsce ma jej własnym aziedzińcu tuż przed 

| gm kiem j 
(Dok. nast. ). 


_„DZIENNIK LUDOWY" 


Kpiny z ludzkiej nedzy. 


Na marginesie „Dnia oszczędności”. 


Nawołyuwanie do oszczędności w Polsce można 
określić jako naigrawanie się z |udzkiej nędzy. Je- 
żeli na szerokim świecie urządzany był „dzień o- 
szczędności', propaganda poprzestawania na małem, 
to miało może tam pewne uzasadnienie. Tylko przy 
dobrobycie może nawoływanie do oszczędzania byd 
hasłen. poważnem, jnaczej dyskredytuje się sama 
myśl. 

Urządzanie „dnia oszczędności” w kraju, gdzie, 
bez przesady można powiedzieć, że 60 procent o- 
gółu iprzymiera głodem. a reszta [po wyłączeniu bar- 
dzo drobnego procentu najbogatszych, żyje bardzo 
skromnie, ledwie wiążąc koniec z końcem, zakrawa 
chyba na ironję. 

Może służyć cyframi? Owszem. 

Mamy zatem około 17 tysięcy bogatych agrarju- 
szy, około pół miljona bogatych przemysłowców i 
właścicieli kopalń, kupców i z wolnych zawodów 
około miljon średnio zamożnych chłopów, nó i mò- 
że (to już nje statystyka lecz kombinacja) około 100 
tysięcy „piaków niebieskich", ludzi, żyjących do- 
statnio „z niczego”. A reszta, olbrzymia reszta, żyje 
w warunkach opłakanych, nie odżywia się należycie, 
nie ubjera się 'przyzwoicie, nie mieszka po ludzku, 
nie ma środków na zaspokojenie potrzeb kultural- 
nych. 


nów złotych. Na całą Polskę 260 miljonów! 


zaufania do naszej walutu. Przecjeż kto nie ma zaufa- 


nia Go złotych, może robić wkłady w dolarach. Ale | kalectwa, starości są dja człowieka pracującego czenś 
tu nie decyduje kwestja zaufania, lecz brak pieniędzy. 


Najbiedniejszym każą oszczędzać. 


Z kół nauczycielskich piszą nam: 

Wiacze szkolie rozesłały niedawno okójnik do 
wszystkich szkół powszechnych i średnich z wezwa- 
niem, by w „Dniu oszczęcności' uświadamiano dzieci 
w szkole i ich rodziców poza szkołą o ważności i 
avniosłości oszczędzania. Okólnik podnosi w szcze- 
gólności, że przemysł nasz cierpi z powodu braku 
kapitału, że panuje w nim zastój, a nawet są oznaki 
cofania Się. 

Oszczęaności, których zrozumienie się zatraciło, 
dopomoga kapitałowi i podniosą go, — a wtedy 
nastąpia błogie czasy i t, d. i t.d. t 

Neuczycielsrwo wobec tego żądania zuajazło się 
w kicpotliwem położeniu. Któżby miał odwagę mówia 
o „oszczędzaniu* wobec rodziców biednych, którzy 
nie mają czem wyżywić i w co odziać swoich dzieci, 
ala kiórych zmiana pogody wobec drożyzny opału, 
jest kaiastrofą, którzy bądżto pozamykali swoje małe 
warsztaciki, bącź od miesięcy, o ile są robotnikami, 
znajdują się bez pracy? 

Kto odważy się wzywać do oszczędności urzędni- 
ka państwowego, któremu redukuje się jawnie lub 
poa najrozmaitszemi tytułami skrycie, pensję, który 


„przemysł do szukania rynków zbytu zagranicą, wzglę- 


robotników w przemyśle metarłowym, drzewnym, Ime 


przy wszystkich mniej 


jadają tylko w wiejkie uroczystości, na codzień mają 
kartofle bez omasty i kapustę. Czyż nie żyliby lepiej, 


botnik, zarabiający przeciętnie 4 złote dziennie, nie 
jest w stanje ani wyżywic, ani odziać swej rodziny. 
Gdyby chciał oszczędząć tylko po 5 groszy dziennie, 
czyniłby to z krzywaą ala swego dziecka, któremu 
musiałby odmówjc mleka na Śniadanie. 


PEREZ OE Z RZA ZO AO A TE ZZOZ 


mogły zaspokajać swe wszystkie potrzeby, gdy chłop 

Najliepszem zresztą świadectwem powszechnego | powiększy 
zubożenia u nas jest stan wkładek oszczędnościowych ji będzie mógł swe produkty sprzedawac, gdy fuukcjo- 
w bankach, który wynosił niedawno około 260 miljo- |narjusze państwowi bęaą mieli odpowiednie płace, 
dopiero wtedy będzie można poważnie mówić o o- 
Niech nikt nie myśli, że jest to rezuital braku | szczęonościach. 


więcej, niż „oszczędności na czarną godzinę”. 


I jeszcze jedno wymowne świadectwo naszej nę- 
dzy ogólnej: Niesłychanie nizka konsumcja artykułów 
powszechnego użytku na rynku wewnętrzyyii, zmusza 


dnie do zwijania swych warsztatów 'pracy. Przecież 
z powoau braku nabywców przemysł redukuje u nas 


blowym, włóknistym i t. d. i t. d. 

Nawoływanie do oszczędności możnaby uważa 
za złośliwy kawał jakichś wesołków |ub ludzi nie- 
prawidłowo myślących, gdyby go się nie było urzą- 
dzało z wielką pompą, z całym aparatent, stosowanym 
lub więcej potrzebnych uro- 
czyjstościach. 

Ludzie po wsiach cierpią chronicznie głód, chleb 


gdyby mieli na to Środki? 
Jak żyje klasa robotnicza, wiemy dobrze. Ro- 


Gay masy otrzymają wyższe płace, gdy będą 


ilość swej ziemi, zdwoi jej wydajność 


Ubezpieczenia społeczne na wypadek choroby, 


dopiero co musiał płacić czesne za dzieci w gimnazjum 
się uczące? 


Ci więc rodzice i te dzieci głodne, utrzymujące 


nam woiiazNm KE 


TRAKTAT MUSI ZRÓWNOWAŻYĆ GOS- 
PODAWCZE INTEREST 


w. tej dziedzinie dosyć jesi możności uzy- 
Skania oapowiednich koncesji, stanowiących 
równowartość koncesji udzielonych. 

— Ale skoro obie strony to pojmują. 
a więc zdawałoby się... 
»  — Strach przed miebezpieczeństwem, zła- 
czórem z zawarciem umowy mąci sąd i 
niszczy inicjatywę. Kto podejmuje się za- 
wierania traktatu, musi mieć sąd wyrobiony 
o znaczeniu każdego postanowienia. Inaczej 
do tej funkcji nie nadaje się, czy to będzie 
minister czy rada ministrów. I stąd musi 
wyniknąć łatwość aecyzji. Naturalnie, że i 
te kwalifikacje nie wyłączają błedów. ale tak 
jest wogóle w innych dziedzinach życia. —* 
Powtarzam, com powiedział, że szkody wyni- 
kające z kunktatorstwa mogą być znaczniej- 
sze, niż szkody z niedopatrzenia w traktacie. 


UKŁADÓW NIE WOLNO, PRZECIĄGAĆ 
W NIESKOŃCZONOŚĆ. 


Traktat w żadnym wypadku nie będzie dłu- 
goterminowy, a życie dopiero da próby; pra- 
kiyczne, czy i o ile odpowiada on przewa- 
żającym interesom Państwa. Jeśli okazuje 
się. że traktat nie odpowiada ważkim inte- 
rcsom Państwa, wtedy następują usiłowa- 
nia zmiany i ewentualne wypowiedzenie tra- 
ktatu. 

— Jakie są w tej chwili widoki na doi- 
ście do skutku trakiatu ? 

—- Dowiaduję się, że 


RZĄD ROZSZERZYŁ PELNOMOCNICT- 
WA DELEGACJI. 
Nic ulega kwestji, że podobnież dzieje się 
z aclegacją niemiecką i że zbliża się moż- 
ność zawarcia traktatu względnie stwierdze- 
nia. że traktat jest niemożliwy. 
. — Czy możiiwa jest ta druga ewentual- 
ność ? 
== Ja optymistycznie patrzę na przebieg 
aalszych rokowań, uważam bowiem, że upo- 


dziś wprost szkołę tysiącznemi składkami, meją skła- i rządkowanie wzajemnych stosunków pomię- 


dać się na „uruchomienie przemysłu”! W  zakłopio- 
taniu pytali się wybrani do tej przykrej „misji“, czy 
też wolno dziatwie powiedzieć, że bogacze — fabry- 


dzy Połską, a Niemcami jest gospodarczą 
koniccznością równie pożądaną dla obu 
państw. A że nie przypuszczam. hy które 


kanci i obszarnicy — od początku istuienja państwa | Z nich złośliwie chciało sobie szkodzić, aże- 
niepodległego skarb bojkotują, majątki swe ruchome| DV kontrahentowi wyrządzić przykrość, więc 
oraz zyski wywożą zagranicę, umieszczając je w so-| WrErzĘę. ze uda się zrównoważyć interesy obu 


lidnej wajucje? Czy wołno im powiedzieć, że gdyby 


stron ao te; miary, by dojść do wyników 


rodzice ich mieli „zbyteczne“ pieniądze, to powinniby | Zaa0walających. 


przedewszystkiemi lepiej odżywiać i ubierać swe dzie- 
ci aby w ten sposób pomódz sobje i nauczycielowi, 
który zrozpaczony niemożnością osiągnięcia dobrych 
rezuliatów pracy w szkole, stwierdza, że (przyczyną 
tego jest nieuokrwistość i wyczerpanie fizyczne, a 
przelo i umysłowe dziatwy. 

Oto w jaki kłopot często wprawiają władze „pod- 


Tragifarsa wyborcza na Węgrzech, 


„ BUDAPESZT 9 12. (Pat.). Wczoraj ro% 
poczęły się wybory w 103 okręgach prowin- 


władnych* swoich, zmuszając ich do fałszywego o- cjonamych oraz w okręgu Budapesztu. Z je” 


świetlania stanu 
brak oszczędności w sferach najbiedniejszych był przy- 
czyną zastoju ekonomicznego. 


Czy są możliwości zawarcia traktatu z Niemcami? 


Opinja tow. posła Diamanda. 


Tow. pos Diamand, który przed kiiku 
driami ne konferencji u prezydenta państwa 
przeostewił stan nokowań z Niemcami w 
sprawie traktatu handlowego udzielił w tej 
samej sprawie przedstawicielowi ..Robotni- 
ka“ kilku wyjaśnień. Tow. Diamand powie- 
aział m. in.: 

— Jak wszędzie — mówi tow. Diamand 
— tak i w obu państwach, usiłujących za- 
wrzeć traktat hanalowy, rozmaite grupy go- 
spodarcze odnoszą się badź bardzo życzliwie 
ao traktatu. bądź też czynią wszystkie w'y} 
siłki ażeby traktat nie doszedł do skutku. 
W ciągu półtorarocznych układów wpływy 
tych grup rosły lub malały i w ślad za tem 
rosły lub malały szanse dojścia traktatu do 
skutku. 

Traktat, jak każdy interes, obejmujący 
liczne dziedziny życia gospodarczego powo- 
dować musi pewne ryzyko. Mimo ryzyka za- 
warliśmy dwadzieścia kilka traktatów z roz- 
maitemi państwami i mimo, że niejeden tra- 


ktat nie wypadł zupełnie po myśli naszych | TŁECZY zupełnie nierównomierny: 
interesów. okazało się, że nawel niezupełnie! się, że ef 


rzeczy — w tym wypadku, jakoby | Gnogłośnie wybranych posłów 


Z 


powodu 


I uiezgłoszenia się kontrkandydatów) 45 na- 


leży do partji jednościowej, 5 do chrześci- 
Jańsko-społecznej partji gospodarczej, zaś 1, 
hr. Apponyi. do bezpartyjnych. Jednogłośnie 
wybrani zostali prezydent ministrów hr. Be- 
thlen, minister oświaty Klebesberg, minister 
spraw wewnętrznych Szytowsky, min. hon- 
woaów Gsaky minister spr. zagran. Vaiko 


korzystny traktat w wynikach lepszy jest] | mi. finansów Dud. 


aniżeli przydiugie wahania się i niezawiera- 
nie umów. Życie gospodarcze nie znosi cią- 
olego niepokojenia. 

.— Jakiego rodzaju są trudności. które 
uniemożliwiają aojście do skutku traktatu °? 


— Największą trudność w uzyskaniu po- 
rozumienia stanowiły metody układów. Obie- 
awic strony wslrzymywały się od ujawnia- 
nia swego stanowiska — chcąc spowodować 
arugą stronę, ażeby ona pierwsza zdjęła za- 
stonę ze swoich zamiarów. Ten 

DYPLOMATYCZNY KONTREDANS 
zajął bardzo dużo czasu, aż się przekonano. 
że się arugiego w pole nie wywiedzie. 

Jeaną z kierujących zasąd jest czynienie 
ustępstw pari passu tzu, że np. iHe ustępstw 
dostane w dziedzinie wywozu świń, tyle u- 
stępstw uczynię we wjeździe ludzi. Więc spo- 
tykemy się z usiłowaniami zrównania dwóch 


i i 


Anglja rozpoczyna eksport węgla. 


LONDYN, 9. 12. Z chwilą likwidacji sirejku gór- 
niczego Anglja podjęła w pełni produkcję węgia, sia- 
rając się nietylko nasycić rynki krajowe, ale i eks- 
portowa: na kontynent Onegdaj zawinął do Hamburga 
pierwszy okręt z angjelskim węgjem, przeznaczonym 
dla przemysłu niemieckiego. Temsauiejmi rozpoczęła 
Się na nowo walka konkurencyjna, nabierająca usire- 
go charakieru, ceny bowiem węgla anugielskiego są 
niestosiiikowo tańsze oa cen węgla kontynentajnego. 

LONDYN. 9. grudnia. (Bal.) Rząd zawiadamia, że 
wobec podjęcia pracy w szybach węglowych przez 
z górą 100.000 górników, obniżone zostają ceny de- 
tailiczne na węgiej dla użytku vrywatnych gospodarstw 
domowych. Zniesione zostaną również ograniczenia 
wywozowe z czasowem pozostawienjem kontroli nad 
wywozem zagraniczajm antracyiu i koksu. Należy 
się spodziewać, że w ciągu bież. tygodnia liczba gór- 


ch. Rozumiejników pracujących w szybach wzrośnie do 800.000. 


 —:t— 


Nowing z dnia. 
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KSIĄŻKI za DARMO! 

z Bajkami i Powiastkami ROZDAJE KAZ- 

DEMU Księgarnia Kresowa, przy ul, Gró- 

deckiej |. 66. Kto zakupi przyborów i ksią- 

żek za 1 zł, otrzyma jedną książeczkę bez- 
płatoie! 


OGLOSZENIE KONKURSU. Tymæzasowy Wydział 
Saniorządowy rozpisuje ninieiszem konkurs na posadę 
praktykania w oziale urzędijków referendarskich l. 
kategorji, z uposażeniem przywiązanem do X. st. sł. 
w myśl ustawy z dnia 9. października 1925 r. D. U. 
R. P. Nr. 116, p. 924. 

Poćania należy wuosjć do Prezydjum Tynicza- 
sowego Wydziału Samorządcwego we Lwowie (gmach 
Sejmowy} najpóźniej do ania 51. grudnia 1926 r. i 
dołączyć: 1; metrykę urodzenia, 2) dowód obywatel- 
stwa „polskiego, 3) dowóa zupełnego ukończenia stu- 
djów prawniczych i Świadectwo z egzaminu dojrza- 
łości, 4) dokładny życiorys, 5) świadectwo lekarza u- 
rzędowego co do stanu zdrowia. 

KWIATEK SPRAWNOŚCI POCZTOWEJ. Fatalne 
stosunki panujące w komunikacji pocztowej, piętno- 
wano juz publicznie wiełokrotnie — i jak się pkazuje 
stosunki te, nje o wiele zmieniły się. Podczas, gdy 
dawniej, często zdarzało się, że list z jednej miejsco- 
wości co drugiej w wbrębie Polski błąkał się nawet 
przez rok i więcej, -- to obecnie doczekaliśmy się, 
zmiany njeco na lepsze, bo jesteśmy w posiadaniu listu 
który z Opoczną (ziemia radomska) do Lwowa wę- 
arował od 26. sierpnia b. r. do 8. b. in. czyli przez 
przeszło trzy miesiące. 

Włacze pocztowe powinny wglądnąć w te sto- 
sunki i raz wreszcie położyć im kres. 

TOW. WALKI Z GRUŹLICĄ komunikuje: Kalen- 
aarz książkowy Tow. Walki z Grużjicą kończymy 
drukować i będziemy go sprzedawać w połowie gru- 
dnia. Każdy egzemplarz opatrzonym będzie pieczątką 
Zarządu i podpisem członka Wydziału. Wydane Ka- 
lendarze ścienne nje gą przeznaczone do sprzedaży. 

O wszelkich ewentuajnych nadużyciach prosimy 
donozie da Twa. Walki z Grużjicą, Lwów, Lindego 5, 
Telefon 27-11. a 

ZBRZĄDCA MAJĄTKU ZAGINĄŁ W TAJEM- 
NICZY SPOSÓB WRAZ Z WIĘKSZĄ GOTÓWKĄ. 
Antoni Zangler, zarządca majątku Karolinka pod Du- 
bnem, 20. października b. r. wyjechał do Lwowa, w 
celu kupna młocami i od tego też czasu śłych za nim 
zaginął, Zawiaaomiona lwowska policja zaczęła po- 
sziukiwania za zaginionym. Zangler liczy 60 lat, jest 
blonóynem, łysy, nosi długie wąsy. 

PAPIEROSY, POWODEM MORDERSTWA. W 
Woli Dobrostańskiej, onegdaj w nocy „zamordowanó 
strzałem Kkarabinowym gospodarza Sosnówka. Zbro- 
dni dekcmał złodziej, który dobierał „się do kartofli 
S. złożonych w piwnicy. Policja ustaliła w śledz- 
twie, iz tamtejszy mieszkaniec Dyko Ślepicz na dru- 
gi dzień udał się do Gródka Jagiellońskiego, aby 
w iamiejszym areszcie odbyć karę. Nie mając jednak 
pieniędzy na kupno tytoniu i papierosów na zapas 
do aresztu jrostanowił (w jakiś sposób zdobyć pieniądze. 
Wybrał się przeto, wraz z Michałem Dobusiem do 
piwnicy Sosnówki, a gdy S. wyszedł z domu na 
podwórze wówczas Ślepicz strzejił do nizgo i poło- 
żył go tripeinm na miejscu. „Obu zbrodniarzy areszto- 
wała policja. 

OKRADZENIE KIOSKU INWAŁIDY. Nieznani oso- 
bniey włamali się wczoraj w nocy do kiosku przy ul. 
Wtorowskich, skąd skradli na szkodę Władysława 
Maliny większą ilośc tytoniu, papierosów oraz in- 
nych towarów, wartości 2.500 zł. 

WROGOWI? SWIATŁA. Jakiś nieznabųy osobnik 
lubujący się w ciemnościach skradł w ul. Warneń- 
<zyka kompletną latarnię naftową, wyrządzając szko- 
dę Gazowni miejskiej w kwocie 80 zł. 

Andrzeja Chorkawego aresztowała policja za 
kradzież żarówek na szkodę właściciela kawiarni „Im- 
petjal" Maksa Burkera. : 

ŚMIERTELNE ZACZADZENIE. W piekarni Schir- 
mera przy ul. Terosjewicza, wegli zaczadzeniu, ro- 
botnih zatr.anjiony w tej piekarni Wasyl Bojakowski 
oraz jego kolega Antoni Ukrajniec, szeregowiec 6. 
szwadronu taborów, którego Bojakowski przyjął na 
nocleg. Lekarz Pogotowia rat. stwierdził zgon Ukra- 
ińca, Bojakowskiego zdołano jednak przywrócić do 
przytemi:ości, poczein odwieżiono go dó szpitala. Pó- 
wodem wypadku było przedwczesne zamknięcie pie- 
ca przed wypaleniem się węgia.- 


„DZIENNIK LUDOWY 


1] 


(CZAS D 


| ZA MIESI 


1 A 


Upraszamy P. T. Prenumeratorów 


IG PRZEDPŁATĘ 


ĄC GRUDZIEŃ. 


naszych, którzy nie chcą doznać 


przerwy w wysyłce numeru -- o rychłe nadesłanie przedpłaty przeka- 


zem pocztowym lub też na koato nasze w P, K. 


RATT 


Z. sali sądowej. 


ŚMIERĆ ZA POLICZEK. 

Wieczorem 12. maja b. r. w restauracji S. Gross- 
maga w Zniesjeniu wynikła awantura wśród bawiących 
tam gości, przyczem niejaki Tadeusz Stajer uderzył 
w twarz kowala Jana Pyłypciowa. Spostponowany we- 
zwawszy swego syna Stefana, oraz pomocnika kowal- 
skiego Aleksandra Pejąkiewicza, dopadf w u. Żół- 
kiewskjej Michała Czuchraja, który bawił w restau- 
racji w towarzystwie Stajera. Trójka napastników 
arnasakrowała Czuclraja żelaznemi łaskatni, tak ciężko, 
iż zmarł na miejscu. 

Wczoraj po przeprowadzonej rozprawie, Jan Py- 
łypctiów został zasądzony na sześć miesięcy, syn je- 
go został uwolniony. Pająkiewicza zaś skazano na 
miesiące ciężkiego więzienia. Kary te jednak zawie- 
szono na przeciąg kilku lat. 

Rozprawie |przewoaniczył r. Chlamtacz, bronili dr. 
Firschprung i dr. Zająć. 

PĘPERK WAMPIREM. 

Józef Pepek vel Pempek. mając wstręt de pracy 
eksplcatował dziewczęta wałęsające się po ujicacu mia- 
sta. Jedna z nich, Stanisława Chmielowska nie. chcia- 
ła jednak być ofiarą, wówczas Pępek z zemsty zranił 


NA GWIAZDKĘ DLA NAJUBOŻSZYCH DZIECI RO- 
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szowy. Nie lepiej postępował ze Stefanją Kutak, któ- 


rej zabierał przemocą pieniądze, przyczem, bił ją i 


zranii noże. 

Wczoraj ra rozprawie Kułak nje przyłączyła się 
jednak do postępowania karnego. Sędzia Łyczkow- 
ski skazał Pępka na dwa i pół miesięcy ciężkiego 
więzienia. d 

Onegdaj także przed sędzią Łyczkowskim odpo- 
wiacał niejaki Władysław Domaradzki, który swą byłą 
przyjaciółkę zranjł nożem w plecy. Nożowiec Został 
zasądzony ma 6 tygodni więzienia. 


PRZEBRAŁ SIĘ W CUDZE PIÓRKA. 


Zbigniew May, stanął wczoraj przed wyrokują- 
cym sędzią r. Łyczkowskim, jako oskarżony o kra- 
azież książek i innych rzeczy na szkodę studentów 
wyższych uczelni, oraz za kradzież dokumentów oso- 
Listych na szkodę studenta medycyny" Marcelego Ko- 
złowskiego. May, usadowiwszy się następnie w Wy- 
gnance pod Garwolinem zaręczył się tam z córką 
obszarnika Stanisławą Kieliszek, przyczem jako doktor 
uprawiał lekarską praktykę. W tym czasje wyłudził od 
ojca swej narzeczonej około tysiąc złotych. Oszu- 
[stwo wyszło w końcu na jaw, i fałszywy lekarz został 
aresztowany. Po przeprowadzonej rozprawie May zo- 
stał skazany na ő miesiące więzienia, którą to karę 


ją dwukrotnie nożem, jpoczem pbociął jej płaszcz plu- fodcjerpiał już w areszcie śledczym. 
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x BEZZWROTNE ZAPOMOGI Z FUNDACJI XX. 


BOTNIKÓW złożyli H. S. 2 zł, W. Gołębiowski 2 zł., | LUBOMIRSKICH. Wydział „Gwiazdy“ lwowskiej ogła-, 
M. Jaworska 2 zł, R. Deszberg 2 zł., tow. Holender i sza, że jak corocznie zostaną rozdane przed Bożem 
2 zł, tow. Trawiecka 2 zł. M. Kuia 1 zł, tow. Smu- į Narodzeniem bezzwrotne zapomogi z fundacji ś. p, 
likowska 20 zł., którą to kwotę otrzymała jako lo- įksięźżnej Lubomirskiej, przeznaczone dla 'podupadłych 


m KE] 


norarjum za odczyt. człońków i 
Dalsze datki najeży składać na ręce tow. Skalako- 
wej w Księgarni Ludowej przy ul. Szajnochy. 


Komunizaty. 

x.VI. ZWYCZAJNE POSIEDZENIE RADY KASY 
CHORYCH miasta Lwowa, odbędzie się w sobotę dnia 
11. grudnia b. r. o godz. 7-mej wjecz. w sali obrad 
Rady miejskiej. 

Na porządku dziennym: 1) Sprawozdanie Zarzą- 
du, 2) Wybór uzupełniający do Zarządu, 5) Wy- 
[bór członków Komisji rewizyjnej i Komisji rozjeniczej 
4) Wniosek Zarządu w sprawie budowy Sanatorjuni 
dla grużliczo- chorych. 

X UROCZYSTA AKADEM]JĄ ku czci $. p. Prezy- 
| denta Narutowicza, odbędzie się w niedzielę, dnia 
|12. grudnia w sali ratuszowej, o godzinie 5-tej popo- 
łucniu z współudziałem Prof. Dr. O. Górki, p. Ireny 
,Ładosiównej, art. dramat. Teatr, Miejsk., p. Br. Dą- 
jbrowskiego art. aram. Teatru Miejsk., oraz orkiestry 
19 p. p. Odsieczy Lwowa. Wstęp wolny. Do współ- 
udziału w Akademji zapraszamy P. T. Reprezentantów 
władz adminjstracyjnych, wojskowych, samorządowych 
miejskich, organizacji społecznych i zawodowych oraz 
obywateli miasta Lwowa. 

Zarząd Okr. Zw. Legionistów Pol, 

x Z OGNISKA NAUCZYCIELSKIEGO. Nadzwy- 
| czajne Walne Zgromadzenie członków Ogniska Zw. 
1P. N. 5, P. we Lwowie odbędzie się w niedzielę, 
: b. m. o godz. 11-tej w sali Ogniska (gmach 
Edw. Błotuickiego, z muzyką Mikockera, wystawioną 
zostanie przez „Scenę Gwiazdy“ w niedzielę, 12. gru- 


Skarbka, brama naprzeciw teatru). 
|dnia br. Początew o godz. T-mej wieczorem. 


Sekcja Kształcenia Nauczycieli Związku P. N. S. P. 
we Lwowie urządza w sobolę, 11. bm. o godz. 7-mej 
w lokaiu Ogniska( ginach Skarbka, brama na:rzeciw 
teatru I. p.) dalszy ciąg dyskusji nad referatem p. Dan- 
cewiczowej: „Uwagi nad programem języka polskiego 
w szkołach mowszechaych*. Ze względu na ważność 
sprawy uprasza się nauczycielstwo o jak najjiczniejszy 
udział. Goście mile widziani. 

>> „PANI MBJSTROWA Z CHORĄŻCZYZNY", 
krotochwila ze śjqęewami i tańcami W 4 obrazach, 


inwalidów Stowarzyszenia oraz dja nie- 
zamożnych wdów po członkach „Gwjazdy“. Bliższe: 
informacje w biurze Stow, „Gwiazda“ (Franciszkańska 
l. 7), gdzie ież najeży wnosić podania najpóźniej do 
dnia 15. grudnia br. 
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Zapomnłany pioaier polskiego lotnictwa. 

(ATE) „Dzień Polski“ przynosi wiadomość o 
odnalezieniu książki Hryszkiewicza drukowanej w 
roku 1851 w Kownie, p. t.: „Parolot Źmudzina*. 
Ciekawa ta książka z przed 75-ciun lat jes! praw- 
dziwym biatym krukiem i to nie'yiko w naszej ale 
i światowej literaturze. Autor stworzy: sobie s'owo 
„parelot" na określenie maszyny latającej, cięż- 
szej od powie rza, poruszanej parą. Autor kiero- 
wany przeczuciem mówi w przedmowie, że jeże 
dla wssółczęsiych prac jego „wyda się niewartą 
zapła'y', to powinno się ją pozes awić wnukom, 
ktćrzy może „coś znajdi w popiele". 


BADANIE FORTYFIKACYJ NIEMIECKICH. 


BERLIN 9 12. (AW.). Międzyso jusztni- 
cza komisja kontrolna w tych dniach zwie- 
azala Szczegółowo miemieckie fortyfikacje: 
m. in Królewiec, W kołach politycznych krą- 
Żą pogłoski, iż komisja stwierdziła nowe fak- 
ty zlamaniu przez Niemcy lraktatu Wersal- 
skiego w jego postanowieniach dotyczących 
spraw fartyfikacyjnych. 
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NORWESKIM RUCHU ROBOTNI- 
CZYM. 


OSLO. grudnia. Rada narodowa norweskiej 
parti robolmiczej uchwaliła połączyć się z partją so- 
cjalno- cemokratyczną. 


S% 


309 LAT WIĘZIENIA. 


BELGRAD. 9. grania. W procesje 20 Albańczy- 
ków, oskarżonych © to, ze podczas oawrotu armji 
„Serbskiej w r. 1915, wymordowali znajdujących się 
'w |jewnym klasztorze serbskich żołnierzy i osoby cy- 
' wilne, trzynastu zostalo skazanych na 250 500 lat 
ciężkiego więzienia. 


Półtora miljarda złotych potrzeba na budowę dró 


w Polsce! 


Poaczas omawiania na komisji budże- 
towe; budżetu ministerstwa robót publicz- 
nych zabrał głos minister  Moracztewski. 
i podał wiele ciekawych szczegółów, doty- 
czących spraw robót publiczhych.. 

Minister stwieraził, że istnienie Min. ito- 
bót Publiczn. jest koniecznością. gaybyśmy 
bowiem obecnie to Minislerjnim skasowali. to 
w momencie poprawienia się sytuacji tinan- 
sowej Państwa musielibyśmy to Ministe- 
rjum ponownie stworzyć. Dłalego Rząd zde- 
cynowa: utrzymać Min. Rob. Publ., stoją 
bowiem przeca niem wielkie zadaniu do speł- 
nienia. 

A więc sieć dróg bitych w Pańslwie jest 
tak mala, że na doprowadzenie jej do slo- 
sunkun do obszaru i liczby ludności, jak 
w: innych państwach. 
POTRZEBA CONAJMNIEJ 1 I 

LJARDA ZŁOTYCH 


z czego na same kresy, pod tym względem 
wyjatkowo zaniedbane, irzebaby było wydać 
około 800 milj. na drogi i do 500 milj. 
na mosty. 

Kanal Zagłębie węglowe — morze uwa- 
ża minister w tej chwili za fantazję, nato- 
miast za rzecz ważniejszą uważa 
REGULACJĘ DROGI WODNEJ WISLA— 
BUG—PRYPEĆ W CELU UMOŻLIWIE- 
NIA WAMSPLANIA NASZYCH PRODUR- 
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Pożar pałacu królewskiego w Bukareszcie. 


BURARESZT 9 12. Ubiegłej nocy wy- 
buchł pożar w pałacu królewskim, położo- 
nym w śródmieściu. Pastwą plomieni padł 


UZIENNIRK LUDOWY" 


g 0 czem powinien pamiętać rząd. 


Jednem z najważniejszych zagadnień doby 
wsjółczcsiej jest zwalczanie kl.ski mieszkaniowej 


6. -a O 4 Najradykalniejszym środkiem ku temu musi być 
i N AÀ OFRE SNE z l 
TÓW NA WSCHOD, NA CO POTRZEBA zakrojona na szerosą skalę budowa domów mie- 


TAKŻE PÓŁ MILEJARDA ZLOTYCH. szkalnych. Główną przeszkodą w drodze do u- 


Osuszenie terenów bagnistych w Pań-|ruchomienia budowy domów mieszkalnych, jest 
stwie, a zwłaszcza bagien poleskich zain-|brak taniego kredytu oraz szalona drożyzna ma- 
teresowało specjalislów w tej dziedzinie — |terjałów budowłanych a zwłaszcza żelaza. Ceny 
Holendrów, ałe od zainteresowania do dania|na żelazne trawersj, na drzewo, na cegłę osią- 
kepiiałów - droga daleka. a tymczasem najgnęły taki wcale nieuzzsadnionyu poziom, nie bę- 
ten cel potrzeba również około pół miljarda|dąc przez nikogo kwestjonowane, że stawiają głó- 
złotych. wną tamę zairzymującą ruch budowlany wogóle. 

Przeprowadzenie ‘głównych prac zmie-jl jeżeli rząd ma naprawdę szczere intencie zwal- 
rzających do eletrylikacji kraju przez wy-|czania klęski mieszkaniowej, to powinien wgląd- 
zyskanie siły wóa wymaga nakładu 60 milj. {nąć w to rabowanie wprost narodu jakiego do- 
aolarów. puszczają się producenci i dostawcy maierjalów 

Rząd wniesie wkrótce do Sejmu uslawę|budowlanych a w pierwszym rzędzie kartele że- 
buaowlaną i nowelę do ustawy drogowej. flazne. 

Z funduszu bezrobocia, przelewanego do Zapowiedziaaa w 1925 roku akcja rozbudowy 
Ministerjum na roboły publiczne Ministe-|miast zakończyła sę na razie we Lwowie bardzo 
ilości bezrobotnych. albowiem roboty prowa-|smutnie dla setek lych obywateli, którzy, licząc 
rjum nie bęazie w stanie zatrudnić większej|na otrzymanie kredytów z funduszu rozbudowy 
dzone są w miejscowościach odległych od | miast, rozpoczęli budowę domów mieszkalnych, nie 
większych ośrodków bezrobotnych. Muszą to|posiadając znacznej własnej gotówki, i znależli 
uczynić samorządy. się w ciężkiej sytuacji, nie otrzymawszy wsale 

Ministerjum rozpoczęło budowę wodo- kredytów, lub otrzymawszy; tylko śmiesznie mate 
ciągu dia Zagłębia węglowego. Dalej Rząd|kwoty, będąc już zadłużonymi po uszy. 
ma zamiar wnieść Uwzględniając szaloną drożyznę materjałów 
USTAWE O PODATKU OD AUTOMOBI-|budowlanych, należy przyznać, że ci, którzy obe- 

a LÓW,. cnie odważyli się zwalić na swe barki ciężkie kło- 

Poaatek len byłby przeznaczony na bu- poty, budując domy mieszkalne, wykonują cayn 

dówię Giri” i wysoce obywatelski, zwalczając skutecznie klęskę 

ż mieszkaniową, a zarazem bezrobocie. Tacy oby- 
watele zas'ugują na jaknajenerg'cznie'sze popar- 
cie ze strony rządu. Rząd musi teraz już pamiętać 
o tem, by teraz już przyjść tym obywatelom z po- 
mocą i udzielić znacznych kredytów na ukończenie 
rozpoczętych domów. Pozostawienie tych obywa- 
teli bez pomocy poderwałoby u nich zaufanie do 
rządu i przyczyniłoby. się bezwątpienia do pomno- 
żenia zastępów bezrobotnych. Robotnicy budow- 


Pożar zaołano na razie zlokalizować. 
Śledztwo wykazało, że pożar powstał w 


no. 


kuchni pałacowej. skąd ogień z powodu sil- 


budynek środkowy. a w nim między: innemi | nego wiatru przerzucił się na zabudowania 
sala tronowa i sale recepcyjne. Skrzydła bo- | pałacowe Na miejscu pożaru przybyli wszys- 
czne pałacu ocalały. Meble i zbiory uratowa-| cy członkowie rządu i książę Mikołaj. 
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Pertraktacje o podwyżkę płać w przem. naftowym i rafineryjnym. 


W aniach od 6 do 8 bm. w Izbie handło-| Kieay w styczniu 1924 r. na 62 robolników 
wej we Lwowie toczyły się obrady o podwyżź-| przypaaalo wyprodukowanie 1 cysterny ro- 


kę pluc robotników przemysiu natłowego, 
warsztatowych I w części ralineryjnych. | 

Wobec żącań delegatów roboiników pod- 
niesienia płac o 20 proc. pracodawcy zajęli 
megatywne stanowisko. : / 

W szczegółowej ayskusji. liczni delegaci 
z tow. pos. Stlańczykiem na czele wykazali 
szczegółowo dzisiejsze położenie robotników. 
straszną nędzę panniącą wśród nich, a szeze- 
gólnie wśród robotników niższych katego- 
rji — Delegaci wykazali, że przeciętna pla- 
ca robotników 1-szej i 2-giej kalegorji, a 
zatem tych. którzy iwzglęanie najlepiej za- 
rabiają — wynosi zaledwie 60 proc. mini- 
mum egzystencji. Delegaci wskazali dalej. 
że przemysłowicy od 2—3 lat przeprowadza- 
ją sanację gospodanczą kosztem 


Antyangielska propaganda sowietów | Polscy przemysłowcy — a między- 


i 

LONDYN 9 12. (Pat.). Na wczorajszem 
posiedzeniu izby gmin podsekretarz stanu 
ministerstwa spraw zagranicznych, zapyta- | 
ny o obecny stosunek ao Sowietów. powołał 
się na poprzednie w tym względzie oświad- 
czenie Chamberlaina, który jak wiadomo sla- 
wia za warunek rokowań z rządem sowiec- 
kim powstrzymanie się lego ostalniego od 
wszelkiej propaganay antybrylyjskiej oraz 
uzrenie zobowiązań finansowych Rosji, jak 
to uczyniły inne państwa cywilizowane. | 
Sir Lambson do powyższego oświadczenia 
aodal, że rząd sowiecki nie zdradza bynaj- 
mniej skłonności ao powstrzymania się od 
propagana, antybrytyjskiej. Rzad brytyjski | 
posiaaa wiele dowodów, świadczących o te- 
go roazaju propagandystycznej działalności 


== 


robotników. 


py. to w grudniu 1925 r. liczba ta spadla 
na 4 robotników przy jednej cysternie ropy. 

Przeróbka ropy w wafinerjach: w sty- 
anm 1924 w. na 1 robotnika przypadało 
prz erobicnie 0/74 cysterny, w grudniu 19 


lani muszą już ż początkiem kwietnia znaleźć za- 
trudnienie przy budowie domów mieszkalnych. 
Brak kredytów z funduszu rozbudowy miast unie- 
możliwia kontynuowanie rozpoczętych budów i 
dokończenie tych, które mogłyby: być wkrótce już 
oddane do użytku, gdyby, właściciele ich mogli o- 
trzymać teraz bodaj skromne kredyty 

Nie wolno łudzić ludzi obiecankami, nie do- 
trzymując przyrzeczeń i stawać ich w rozpatzli- 
we położenie, gdyż wielu a wielu z nich pozacią- 
gało poważne długi, licząc na wypłacenie kredytów 
w odpowiedniem czasie. Czas nagli. Za cztery 
miesiące rozpocznie się sezon budowlany. O tem 
rząd powinien już teraz pamiętać. Komitet rozbn- 


rj dowy miasta musi o tem rządowi przypomnieć. 


r na t robotnika przypada LOt cysterny. RER RZIENNEENIEW O 


Mimo wysunięcia całego szeregu argu- 
mentów, przemawiających za koniecznością 
pocewyżki płac o 20 proc., grzemysłowcy w] 
czwartym dniu obrad zaoliarowali 2 i pół 
proc. a następnie 4 i pól proc. do ostatniego 
wskażnika arożyżnianego. 

terazo. ciężka sytuacja robotników nie 
pozwala aelegatom na przyjęcie Porezycuń 
przimysłoweów. i 

Dalsze obrady w toku. 
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narodowy kartel stalowy. 

WATOWICE 9 12. Polski przemysł Z 
kazny aelinitywnie uchwalił nie wysyłać swe; 
gO przeastawiciela do Paryża na konferen- 
cję europejskiego kartelu slalowego. Uchwa- 
ła ta ma być demonsiracją przeciw próbie 
pokrzywazenia polskiego przemysłu ze stro- 
ny tworzącego się kartelu. | 


e 
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Kongres sowieckich Zw. zawodowych. | 


MOSKWA. 9 12. Onegdaj otwarlo kon- 
gres Zw. zawodowych Unji republik sowiec- 
kich przy uaziałe 1367 delegatów. reprezen- 
tujących 9.270.000 zorganizowanych robot- 
ków. 

Angielski przewóaca górników. Cook. 


peapa 
— 


emisarjuszy sowieckich na wyspach brytyj- | prraziękowa! za pomoc sowieckich Zw. zawo- 
skich. jak również posiada dowody daiszej | dowych. która wyraziła się łączną kwotą 11 
aziałalności w tym kierunku, będącej jesze, miljonów: rubli. wyasygnowanych na rzecz 
cze w przygotowaniu. | strejkujących górników angielskich. 


O pożyczkę międ f 
pożyCZKĘ międzynar. dla Gdańska. 
GENEWA 9 12. (Pat.). Komitet finan- 
sowy zakończył swe prace naa sprawą sana- 
cji finansowej wol. m. Gdańska. Komitet 
złoży raport Radzie Ligi Narodów. W rapor- 
cie tym komilet stwierdzi, że Gdańsk wy- 
konal część zaleceń przedstawionych mu we 
wrzcśniu, jednak nie wykonał ich całkowi- 
cie. Wobec tego komitęt zaleci Lidze Nari., 
aby nie uchwałała definitywnie przyznania 
pożyczki dla woln. m. Gdańska, lecz pozo- 
stawiła komitetowi finans. prawo stwierdze- 
nia do czasu otwarcia marcowej sesji Rady 
„igi Nar., że nie spelnione dotychczas przez 
Gaańsk warunki zostały już wykonane, O ile 
senat gaański nie wykona pozosłałych po- 
stanawień komiletu finansowego, sprawa po- 
wiróci do Rady Ligi Nar. Komitet finansowy 
zaleci senatowi woln. m. Gdańska redukcję 
100 urzędników w ciągu 2 lat oraz uczyni 
uazielenie pożyczki zależnem od definityw- 
nego uklaluu z komisją odszkodowań w spra- 
wie aługów Gdańska i z Polską w sprawie 
monopolu tytoniowego i układów celnych. 
Zaciągnięcie pożyczki uzależnione jest od 
zgody Polski, zgodnie z konwencją paryską. 


POCIĄG ZBSYPANY ŚNIEGIEM. 
„BUDAPESZT. 9. grudnia. (Pat.) Pocjąg pospiesz- 
ny Wiedeń — Budapeszt, który w poniedziałek popo- 
jLGniu wyjechał z Wiednia, został w drodze zasypa- 
ny $niegjem, i fuknął w polu. Dopiero po dłuższej pra- 
cy udało się wydobyć pociąg ze śniegu, który przy- 
był wieczorem na miejsce. 


G 


Odczyt posła tow. Czapińskiego we Lwowie. 


Na powyższy temat w sali Rady | 
Zamoa. przy ul. Ossolińskich odbył się dnia 
6. b. m. o goaz. 7-mej wiecz. odczyt posła 
tow. Czapińskiego. 

Po brzegi wypełniona sala świadczy o 
wielkiem zainteresowaniu się tym proble- 
mem klasy robotniczej. 

Od stwierdzenia, że oprócz Rosji sow. 
migazie jeszcze dotąd i na tak olbrzymią 
skałę mie przeprowadzono próby grzeobra- 
żenia socjalnego, zaczął poseł tow. Czapiń- 
ski swoje rzeczowe wywody. 


CZEM JEST BOLSZEWIZM JAKO 
ZJAWISKO SPOŁECZNE ? 


Próba wprowadzenia ustroju socjali- 
stycznego z góry: zapomocą siły, masowa 
stosowanego teroru, słowem próba dyktalu-| 
ry proletarjatu z całą rekwizytornią naa- 
zwyczajnych urządzeń i zarządzeń. 

Dziewięć lat już mija od chwili kiedy 
bolszewicy nie licząc się z dojrzałością spo- 
łeczną szerokich mas, zbrojną dłonią zagar- 
nęli władzę i dotąd sprawują ją niepodziel. 
nic. Dzisiejsi władcy Rosji sow. obejmując 
właaze rzucili trzy sztandarowe hasła: 


HASŁO BUDOWY SOCJALIZMU. BUDO- 
WY KULTURY PROLETARIACKIEJ I 
HASŁO REWOLUCJI POWSZECHNEJ. 


Przyjrzyjmy się jak wygląda realizacia 
tych hasel: 

Ażeby usunąć wszełkie nieporozumienia 
musimy zaznaczyć, że my Marksiści badając 
istotę boiszewizinu oraz realny bilans tego 
olbrzymiego eksperymentu socjalnego mu- 
simy wyzbyc się ewentualnego sentymentu 


| Z DOT ZZ PO A OZ a A 


Kryzys komunizmu. 


Tło ostatnich przesileń w Kosji sowieckiej. | 
| nocy w miejscach noclegów 
| w kotłach asfaltowych. pod parkanami. Ale 


_ „DZIENNIK LUDOWY: 


1 
| 
| 
| 


tem potwornej nęazy mas. wśród której do- 
chodziło aż do ludożerstwa przekonały się 
rządy sowieckie że 


BUDOWANIE SOCJALIZMU NA ROZKAZ 


jest niemożliwe. Wprowadzono wówczas tak 
zwaną Nep. (Nowa ekonomiczna polityka ). 
Polityka ta wyrażała się w zarzuceniu w 
znacznej części proaukcji metod socjaliza- 
cji, u stopniowem iwprowadzeniem zasad u- 
stroju kapitalistycznego. Tak w produkcji j 
przemysłowej jak i w roľnej wprowaazono 
z powrotem pracę najemną z wszyslkiemi jej: 
następsiwammi. Masy robotnicze zachowywa- 
ły się w stosunku do,tej polityki negatywnej, 
co znów zmusiło rząay sowieckie do mili- 
targzacji pracy, klórą w wielu środowiskach 
przemysłowych wprowadzały. 

Wyniszczony inwentarz pracy.nie moż- 
liwość przeprowadzenia inwestycji, mimo 
olbrzymich wkładów rządu sow. sprowadza- 
ły produkcję do minimum. Dopiero przy po-| 
mocy wielkiego zagranicznego kapitału zd e 
łano jakot ako restytuować przemysł. Z szum) 
nego więc hasła uspołecznienia środków pro- i 
aukcji zostały zaledwie strzepy. 

Jeśli z koleji zapytamy się co zdziała- 
no ala realizacji hasła Budowy kultury pro- 
letarjackiej, to na nasze zapytanie odpo-; 
wiedź daje sam komisarz oświaty („narkom- 
pros“) Łunaczarskij. Na posiedzeniu bowiem 
Centr. Komitetu Wykonawczego sowietów w; 
aniu 5. listopada b. r. przedstawił sprawoz- 
aanic, które znajdujemy w oficjalnych 
„Jzwiestjąch z dnia 6. listopada. 

„A więc pytanie pierwsze — o ile wzrosła 
liczba szkól w Rosji. po 9 latach bolszewie- 


- 


oraz subjektywizmu, któremi często posłu-}ł kich rządów, pod światłem kierownictwem. 
gują się bolszewicy, mówiące sami o sobie | P- „narkomprosa“ — w porównaniu z czasa- 
Nie to bowiem jest prawdą co» mówi się jl mi carskimi? Otóż I. stwierdza, iż do 25 


pisze, lecz to, co jest istotną rzeczywistością. 
Przystępując do rzeczy zbroimy się w chłod- 
ną rozwagę i wi objektywny osąd, używa- 
jąc jako podstawy historycznego sprawdzia- 
niu Wielką Rewtolucję francuską. 
Bojowem hasłem bolszewizmu było: 


POKÓJ DLA KRAJU. — ZIEMIA DLA | 
CHŁOPÓW ! KLUCZEM DO Zn A 
NIA IBOLSZEWIZMU BYŁY I SĄ STO- 

SUNKI AGRARNE W ROSJI SOW. 


roku 


„RATASTROFALNIE COFALIŚMY SIĘ 
NA FRONCIE KULTURALNYM'". 


Później t. zn. w ostatnich paru latach nastą- 
piła — powiada — popirawa. A jednak w r. 
1914 (za cara) szkół było 104 tysiące, obec-. 
nie — 100 tysięcy. To znaczy liczba szkół | 
zmalała o 4 tysiące: Łaane „zdobycze”! 
Bolszewicy aługo okłamywali Europę 


| swymi rzekomymi kulturalnymi sukcesann. | rzysko 
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Nr sd 
Nadto straszna klęska dzieci ..bezpryzor= 
nych, t. zn. bez dachu, błąkających się po 
ulicach tysiącami, zdemowalizowane to, cho- 


re, wenerycznie zarażone, skokainizowane, 
zaziczałe... Tysiące. dziesiątki tysięcy. Urzą- 


dza się na nie „obławy ; wyłapuje się je w 
pod mostami, 


obławy oczywiście — nie pomagają i 
omódz nie mogą... 

Druga klęska — „chuligaństwo. Wła- 
dze sowieckie oficjalnie proklamowały wal- 
kę z tą zarazą. Poeci sowieccy (Majkowskij ) 
wzywają do gnębienia chuligaństwa. Typo- 
wie objawy gwałcenia dziewcząt przez tłu- 
my wyrostków, b. często członków „kom- 
somołau” (związku młodzieży), napady na le- 
karzy i t. id, 

Tak wygląda obraz kultury proletarjac- 
kiej w Bosji sowieckiej. 

Trzecie hasło: Powszechnej Rewolucji 
Społecznej znalazło odpowiedź na XV kon- 
gresie Partji Komunistycznej Rosji sow., 
odzie oficjalnie stwierdzono, że w krajach 
zachoanich nastąpiła czasowa stabilizacja ką- 
pitalizmu, innemi słowy, że na razie o Pow- 
szechnej Rewolucji Społecznej niema mowy. 

XV kongres Partji Kom. Rosji sow. da- 
je mam. właściwy obraz 


IDEOWEGO ROZŁAMU W SZEREGACH 
KOMUNISTYCZNYCH ROSJI SOW. 


Spadkobienca Lenina, Stalin, właściwy 
samodzierżca Rosji. reprezentujący państwo- 
wy kierunek sowiecki, stoi na stanowisku u- 
stępstw na rzecz wzbogaconego chłopstwa 
(kułaków ), które jeaynie może ponosić świad 
czenia na rzecz państwa, podczas gdy opo- 
zycja z Trockim i Zinowiewem na czele wy- 
stępowała przeciw Stalinowi, zarzucając mu 
zdradę interesów partji oraz idei rewolucji 
bolszewickiej. Opozycja, w której szeregach 
zmaleźli się niemal wszyscy starzy kierowni- 
cy pierwszego okresu rewolucji, domagała 
się prowadzenia polityki robotniczej. wzmo* 
żenia rewolucyjnej aktywności, a wywarcia 
większego nacisku na włościaństwo celem wy 
aostania większych Świadczeń na rzecz pań- 
stwa sowieckiego, opozycja ta przegrała krót- 
ką choć bardzo ostrą walkę i cofneła się 
przed żelazną wolą i ręką Stalina. Tyłko 
azięki temu pozornie została utrzymana jed- 
ność partji komunistycznej. ; 

Poset Czapiński kończąc swój odczyt 
wskazuje na to, że koncepcja boiszewizmu 
zawiodła. a przyczyniła się tylko do rozbi- 
cia klasy robotniczej na wrogie sobie obozy. 


| Którędy bowiem przeszła III. Międzyriaro- 


dówka tam dzisiaj pozostało tylko ementa- 
gdzie szaleje żadnym oporem nieha- 


U kę) 


Mimo oficjalnego zniesienia pańszczyzny w |! Pokazywali w Moskwie kilka nieźle zorgani- | mowany reakcyjny regim faszystowsko - na- 
roku 1861 wieś rosyjska toneła w mrokach | Zowanych muzeów (przeważnie zestawionych | cjonalistyczny. 


feuaalizmu, dławiona butem bojarów - ob- 
szarników, gnębiona carską biurokracją, wł 
czem z wyjdatną pomocą spieszył prawosław- 
ny kler tucząc się ciemnoią zacofanej masy 
chłopskiej. 

Kiedy w czasie rewolucji proletarjat 
miejski zaobywał władzę. brał w posiadanie 
tabryki. wogóle śroaki produkcji, wówczas 
to samo czynił (chłop. biorąc w posiadanie 
ziemię której głód od wieków odczuwał. Zwy 
cięzcy bolszewicy nawet nie próbowali z po- 
czatku w jakikolwiek sposób uporządkować 
poaziału ziemi. 


CHŁOP BYŁ PANEM SYTUACJI W 
KRAJU. 


Ciemna, nieokiełzana, chciwa ziemi ma- 
sa włościańska była właściwym motorem, a 
zarazem olbrzymim rezerwoarem rewolucji. 

I od samego początku czerwoni władcy 
nie przestali się nigdy liczyć z tą olbrzymią 
potęgą. która jednym odruchem była i jest 
iw stanie zgniesć czerwony regime. 

Już po niedługim czasie okazało się, że 
klasa robotnicza nie jesi przygotowaną do 
prowaazenia fabryk i przedsiębiorstw prze- 
mysłowych, które przeszły do jej rąk z rak 
fabrykanta - kapitalisty. 

Kosztem kalastrofalnego upadku produk- 
cji. kosztem niebywałej w dziejach drożyzny: 
najpotrzebniejszych środków do życia, kosz- 


ze zbiorów carskich i skonfiskowanych pry-| 
watnuch ) oraz parę (rzeczywiście zajmuja- ! 
cych; teatrów lub świetnie utrzymanych | 
szkółek i ochronek — a naiwni przyjezani, 
zachwycali się... Tymczasem te „próbki“ | 
moskiewskie osłaniały niewątpliwy fakt po-} 
ważnej katastrofy kulturalnej. 


Międzynarodowa Konferencja Kobiet. 


W sali wspaniałego Domu ludowego w Bru- 
ksci, oabyła się w dn. 3 i 4 bm. Miedzyna- 
rodowa Konferencja kobiet. jedenaście krajów re- 
prezentowanych było przez irzyózieśszi deiegatek. 
Międzynarodówkę reprezentował tow. Fryderyk 
Adler. i 

Przewodniczyła Senatorska belgijska Spaak: 
Konferencja zebnara się dla wykonania uchwał mię- 
dzynarcdowego kongresu w Mars lji, a mianowi- 
cie zatwierdzenia s.atutów dla Stałego Międzyna- 
rodowego Komitetu Kobiet, który mia'by współ+ 
pracować z Eqzekutywą Międzynarodówki jako 
ciało deradcze w sprawach, tyczących sę kobiety] 
i dziecka. ) 

Po wyczerzującej debacie w której udział brał 


Nie tędy 


Klasa robotnicza całego światła badając 
rezultaty metod bolszewickiego działania u- 
moila swe niezłomne przekonanie, że dro- 
ga do socjalistycznego ustroju nie prowadzi 
bolszewickimi śladami. Doświadczenia rosyj- 
skie są wymownym przykładem przestrogi. 
drogia ! 


z 


narodówki socjal stycznej kraów w liczbie jednej, 
dwóch lub trzech odpowiednio do liczebnej" s'ły 
zorganizowanych w swej partii kobiet. Del:gatki 
wybierane będą przez dotyczące partje socjal s'y:- 
czne w porozumieniu z organizacjami kobiet. Po 
nadto wybierze się Biiro międzynarodowe, złożo- `“ 
qe z pięciu człecnków. Do Biura wybrano Adelaj- 
dę Popp (Austrjaj, Lawrence (Anglja), Juchacz 
(Niemcy), Rubbirs-Pelieticz (Holandja) i Dr. Bu- 
dzirską-Tylcką (Polska). 

Następnie uchwalono za zgodą Fryderyka 
Adlera dodawać do „Informacji międzynarodowej" 
Międzynarodówki zurychskiej Periodyczny Do- 
datek . 

Następna konferencja międzynarodowa ma się 
odbyć w r. 1928 w Londynie. 


W sobotę wieczór odbyło sę w Domu tudo- 


także Fryderyk Adler, s'aiut został przyjęy. We-|wym wielkie zgromadzenie kobiet, na którem tow. 
dle niego stwarza się szerszy Międzynarodowyjjtow.: Spaak, Lawrence, i Francuska Saumoncau, 
Kcmitet Kobiet, w którym zasiadać będą repre- | mówiły o roli kobiet w propagandzie pokojowej. 
zentaniki wszysikich przyłączonych do Między- =Á 
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bzy klęgka górników jest zgpoięstwem angielskich kapilalistów ? 


już ostatni duskrykt górniczy w Anglji podjął na 
nowo pracę. Wiemy, poa jakjiemi warunkami. Nastał 
smutny koniec wielkiej wajki. 

Burżuazja trjumfuje, bo oto pobici zostali górnicy 
angielscy, najstarsza, najpotężniejsza organizacja za- 
woGowa, nietylko Angliji, ate bodaj całego międzyna- 
rodowego proletariatu. Atoji głosy trjumfu słychać tyl- 
ko ze strony pozaangielskiej; 


KAPITALIŚCI ANGIELSCY NIE SĄ BYNAJMNIEJ 
W NASTROJU ZWYCIĘSKIM. 


Zwycięstwo ich nie jest bynajmniej popularne. 
Górnicy zjeżażają do kopalń. zgrzytając zębami i za- 
ciskając pięści; przyrzekają sobie: „na drugi raz“ 
więcej szczęścia w walce. 

Czterysta miljonów funtów szterlingów koszluje 
to zwycięstwo kapitalistów — więcej, niż koszlowała 
wojna z Burami. Statystyka powiada, że od 1. maja, 
kiedy srrejk się rozpoczął, wywóz angielski spadł w 
stosunku do przedstrejkowego roku o 120 miljonów 
funtów, t. j. o 15.7 proc, przywóz zaś o 58 miljonów, 
t. j o 54 proc. Olbrzymio wzrosła liczba bezrobot- 
nych, nabrzmiały zaś w tym samym stosunku wy- 
datki na zasiłki dla bezrobotnych i opizkę nad ubo- 
gimji. Te rachunki należy zaprezentować podatnikom, 
i ci zobaczą, że 


ZWYCIĘSTWO ZBYT DROGO ZOSTAŁO 
OKUPIONE. 


Pozostaje pociecha dla burżuazji angielskiej w |sk 


tem, że przecjeż państwo i prywatni przedsiębiorcy 
nie będą zmuszenj do reorganizacji przedsiębiorstw, 
o którą walkę toczyli górnicy. 

Wiadomo, że wszystkie koniisje rządowe orze- 
katy, iż reorganizacja zacofanych w sposobie pro- 
dukcji kopalń w Angji jest nieodzowna. Chodziło 
tylko o to, czyjm kosztem ta gruntowna reforma ma 
się dokonać, w jaki sposób usunąć deficyt, jaki przy- 
nosi przestarzała metoda wydobywania węgla. 
Z dwóch metod: najlepszej organizacji, czy też wznio- 
żonego wyzysku robotnika przez zniżenie płacy i 
trzech żenie czasu pracy, — 


ZWYCIĘŻYŁA TA DRUGA. 


Górnicy mają zrezygnować z dostatecznej ilości chleba 
i racjonalnego wypoczynku. 


m 


| 


f nity swój obowiązek solicarności? Ich to sprawa — 


„DZIENNIK LUDOWY" 


Tak kończy się jedna z najgwałtowniejszych walk 
jakie znają dzieje ruchu robotniczego. 200—300 ty- 
sięcy rej rzyjętyuch do pracy górników, pomnażających 
liczbę bezrobotnych; publiczne kasy opieki wypróżnio- 
ne; po wsiach górniczych nędza i rozgoryczenie. —- 
I już powstaje pytanie: kto winien? Czy reszta or- 
ganizacyj, które bez pomocy pozostawiły górników 
walczących? Czy międzynarodowe organizacje speł- 


zastanowić się, o ile ponoszą winę kięski górników. 
Ale i kapitaliści nie są górnie nastrojeni. Wojna 
światowa wykazała, że nietylko zwyciężeni i nie 
zawsze oni płacą koszta wojny. 
Górnictwo angielskie 
STRACIŁO WIELE RYNKÓW EKSPORTOWYCH, 


mnóstwo dostaw; przemysł angielski poniósł straty, 
z których w okresie olbrzymiego rozwoju konku- 
rencji amerykańskiej niełatwo się wyleczy. 

Zwycięstwo polega na tem, że jak powjedziejiśmy, 
kapitalizm angiejski nie potrzebuje jąć się inwesty- 
cyj, — ale w tym czasje nauka odkryła sposób za- 
mieniania węgla w ojej, który wywołuje nowy zwrot 
w walce między węgiem, a ropą i nowe znaczenie 
daje węglowi w procesie produkcji. Zwrot ten 


ZMUSI WLASCICIELI DO PRZEBUDOWY PRZED- 


SIĘBIORSTW, 
a zatem do tego, co radziły komisje rządowe i czego 
żądału organizacje robotnicze. Sam postęp techniki 


oryguje tedy zwycięstwo kapitalistów. Będą zmu- 
Szeni zrewidować fałszywy swój rachunek, albo u- 
legną w wajce konkurencyjnej z przedsjębiorstwami 
zagranicznemi, lepiej Zorganizowanemi. 

Jeżeli zaś za główne zwycjęstwo uważa się po- 
bicie organizacji, przedziurawienie kolektywnych umów, 
zastraszenie robotnika, wydanego na łaskę i niełaskę 
poszczególnego kapitajisty, to i ten rachunek jest fał- 
szywy. Albowiem widzimy od początku strejku 


7 


powstydziłyby się może desek sceny nieamatorskiej. 
Kapitalny w kom. syt. czy to w farsie jako ekspres 
czy to jako kapral w komedyjce, czy wreszcie jako 
conferencier- rjosenkarz, tow. Bilak zbierał co chwi- 
la obfity pion oklasków rozbawionej braci robotniczej 
która po brzegi wypełniła salę. Na pełne uznanie za- 
sługują też Szlichi- Witkowski, Wajenta, Stańska i 
tow. Mrówka. 

Dwa zgrabne i pomysłowe duetu taneczno- wo- 


kalne (Stańska — Bijak), (Włodzimirska — Komo- 
rowski) jak piosenki i recytacje tryskające zdrowym 
aowcipen: i jędruą, choć dosadną treścią, świadczą 


o teni, że cały ten zespół przy pracy nad sobą, 0- 
siągnie wnet woale poważny poziom. 

Tow. Pietrusa, zatożycjel kółka amaiorskiego może 
być dumny ze swego dzieła. Nie możemy też pominąć 
cichej zasługi p. W, K-wny, duszy calego zespołu 
oraz wcale dobrze zgranej orkiestry robotników bro- 
waru pod batutą kapelmistrza tow. Adama. Orkiestra 
posługując się niezłą partyturą pięknie zharmonizowała 
się z całością „„Wieczoru*. 


Klaudjusz Monet. 


Śmierć twórcy szkoły impresjonistów. 


Wiaacmość o śmierci Klaudjusza Monet'a wywo- 
luje w pamięci czasy, które już od dawna należą do 
historji malarstwa. Dzisiaj przywóaców impresjonistów 
zalicza sję do kiasyków sztuki. Pouczas gdy impre- 
sjonizm od dawna już opanowany został przez nowe 
kierunki, to kierunki te wiele przyjęły od niego, a 
przedewszystkiem koloryt. Do kojorytu impresjoniści 
doszli w ten sposób, że natury nie przedstawiali jak 
dotychczas, jakgdyby w mroku światła atelier, tyl- 
ko jakgdyby na wolności, w świetje jasnego dnia i 
promieni słońca. 

Klaudjusz Monet jest jednym z twórców impre- 
sjonizmu. Monet dał wiele wspaniałych dzieł. Do naj- 
bardziej znanych należy „Katedra z Rouen", „Most na 
Argentui'* i in. W obrazach swych był Monet na- 


WZROST UŚWIADOMIENIA ROBOTNICZEGO * į 'chnionym poetą. Wszystkie jego obrazy promieniały z 


i tempa ruchu politycznego. Walka górników i zwy- 
cięstwo kapitalistów zrewojucjonizowały robotników 


angielskich. Partja pracy wzmogła się i wżywiła w 


ruchu, wszelkie wybory uzupełniające przynoszą jej 


zwycięstwo, a azień ogólnych wyborów ostatecznie 
zlikwiduje kięskę (górników. 


Z ruchu strejkowego rokofników przemysłu drzewnego 
na Podkarpaciu. 


W ski tek prowokacji 'Trzemystowcow drzew 
nych ignor jących słuszne żądania robotników tar- 
tacznych, rozpoczął się z dniem 28. listopada pow- 
szęchny strejk drzewny, który objął całe Podkarpa- 
cie. m 

Stanęł, największe tartaki począwszy od Stryja, 
kı granicy czesko-słowackiej i rumuńskiej. Wszęozie 
robotnicy poaporządkowali się uchwałom i kierowajc- 
twu głównego Kouejlelu Strejkowego dla Podkarpacia. 

Robotnicy tartaczni żądają utrzymania 8. godz. 
dnia pracy, i przestrzegania ustawy o urlopach, 40 
proc. podwużki i wprowadzenia wskaźnika droży- 
źnianego, uznania organizacji, mężów zaufania i komi- 
tetów tartacznych, wreszcie zawarcia jednolilej ume- 
wy, w calym przemyśle drzewnym. 

Przemysłowcy drzewni na Podkarpacju pozwa- 
zwalając sobie na bezczelną prowokację wobec ro- 
botników, mylą się gdy myśją, że robotnicy tartaczni 
die wytrwają w walde i cajej będą tymi niewolnikami 
pracującymi po 12 goazin dziennie o głodowej płacy. 
Hart życia codziennego, walka o byt, niewystarcza|- 
ność obecnych płac wobec wzrastającej drożyzny, zmu- 
siła robotników tartacznych ao walki strejkowej. 

Przenysłowcy próbują wszelkimi sposobami zała- 


Wieczór humoru i śmiechu 


znana nw waw LLL WJ waw rr ndniw 


mać akcję strejkową, groźbami zastanowienia ruchu, 
przyjwowania łamjstrejków pod osłoną policji i woj- 
ska. Szczególnie firma Glaesunger w Broszniowie 
wpadła na bezczelny pomiusł wykorzystania sytuacji 


j jasności i ciepła. 


Z Monetem schoazi do grobu jeden z wielkich 
twórców, którzy nie traktowali swej szluki jako rze- 
miosła, ale żyli dła niej. 

Monet urodził się w Paryżu w r. 1840 ! zmarł sv 
Giverny obok Werony, gazie stale przebywał w osta- 
tnicj czasach. 


Bagno « kręgielni kolejowej 
w Tarnopolu. 


Przed kilku laty zbudowaną została na lere- 
| nie kolejowym kręgielnia, dla sportu i rozrywki w 
godzinach wolnych od pracy. 

Do roku 1926 prowadzenie tej kręgiclni przez 
emerytów kolejowych i wdowy, było nienaganne, 


strejkowej dla swych celów, wypłacając jednotygo- | a czynsz dzierżawny wpisywał regularnie na rzecz 


dwiową remunerację robotnikom na święta. 

jest rzeczą jasną, że i w tym wypadku nie DAM 
zarady niektórych jeanosiek które dały się dobro- j 
czynnością przemysiowców nakłaniać do załamania 
strejku i solidarności robotniczej. Robotnicy tarlaczni 
potrafią sobje dać radę z tymi iamisirejkaini i nie do- 
puszczą ao wykorzystania momentu strejkowego ała | 
osobisiych celów. | 

Roboinicy Broszniewa firmy Glaesunger nie spła- ; 
mig napewno swego honoru robotniczego, nie pój-| 
dą na pasku przemysłowców i przyłączą się do strejku. ! 

Komitet strejkowy wycai odezwę do robotników 
tartacznych w języku polskim i ukraińskim, wzy- 
wając do stworzenia miejscowych komitetów strej- 
kowych, zwołania zebrań i szerzenia myśli zawodom 
wego ruchu robotniczego. 

Kemitet strejkowy przesirzega przed osobnemi. 
pertraktacjami z przemysłowcami. Wszelkie konferen- 
cje i pertrakiacje odbędą się w Stryju. 

HERES (1 ©: enaa TT RZEGEOICRARAC it 


przy ul. Szaszkiewicza urządzony przez wspomniany 
Związek „Wielki Wieczór Humoru i Śmiechu". Po- 


Zw. Zaw. Browamików może poszczycić się po- |trzeba naprawdę sporei dozy optymizmu i mtodzień- 


ważnym sukcesem na polu kujturajino- rozrywkowym. 
Z radością śledzimy rozwój tej świetnie zapowiadają- 
cej się organizacji zawodowej, która podobnie jak 
wiele innych zawodów nie ogrnaczają się wyłącz- 
nie do troski o materjalną egzystencję projetarjusza, 
ale obok tego zasaaniczego zadania czynią poważne 
wysilki, ażeby robotnika dźwignąć kulturanie i du- 
chowo, dając przytem jemu i jego rodzinie możliwość 
godziwej i zdrowej rozrywki. Świadectwem tego wy- 
“iku jest choćby dnia 5. b. m. w sali teatru ukr. 


czego rozmachu, ażeby o własnych siłach porwać 
się na urząazenie tego rodzaju imprezy- 

Na „Wieczór“ złożyły się: farsa w 1 akcie „Ek- 
spres artystą" L. Ludwikowskiego, część wokalno- 
koncertowa oraz jednoakt. komedja „Chrapanie z roz- 
kazu“ w tłum. Chrzanowskiego. Zespół amatorski skła- 
dający się za wyjątkiem jednej czy awóch osób z ro- 
botników, względnie robotnic jw. browarów, wywią- 
zał się ze swego zadania więcej niż dobrze. Tak far- 
sa, jak i komiedja, grane z werwą i zacięciem nie- 


Z 


wdów i sierot po kolejarzach. 

W reku bieżącym wdarli się samowolnie na 
teren tejze jako rzekomi dzierżawcy p. Ludwik Łą- 
bazicwic., em. st. ascsor kol. i p. Mieczysław 
Krzyszkowski, maszynista kolejowy w czynnej 
służbie. 

Kręgielnia kolejowa pod kierownictwem tych- 
że panów i za ich tolerancją, stała się spelunką 
i pclem do popisu, dla rozmaitych pó!miejskich i 
nocnych ptasów, którzy hazardową grą w karty, 
zgrywali nieraz pracowników kolejowych z ca'ych 
ich poborów, z czego gospodarze kręgielni cią- 
gnęli znaczne zyski. 

Precownicy kolejowi widząc to bezprawne į 
niemoralne prowadzenie kręgielni, zwrócili się, nie- 
stety bezskutecznie do urzędu ruchu w Tarnopolu, 
z żądaniem bezzwłocznego zamknięcią tejże i od- 
dania jej na przyszłość ludziom, którzyby. dali re- 
kojmię moralnego jej prowadzenia. 

Zwracamy się zatem tą drogą do Dyrekcji 
Skarbowej w Tarnopolu, by nie dozwoliła na sa- 
mowolną sprzedaż alkohołu i papierosów w tej 
kręgielni, a wyżej wymienionych panów pociagnęła 
do odpowiedziałności w myśl istniejących przepi- 
séu i 
.DARTAY TEA PA ZYSY ZEL TY RYEYCHYA ODEON FDA 


Z uchn zawodowego. 


LW. ORG. ML. T. U. R. zawiadamia, że w so- 
botę il b. m. o godz. 7. wjecz. odbędzje się w lokaju 
„Lw. Org. Mł. TUR.“ Rynek 8, I. p. odczyt tow. 
W. Kopilewicza p. t.: „Waka proletariatu o kujturę“. 
Wstęp! wolny. 


Literatura, nauka, sztukać 


REPERTURR TEATRU WIELKIEGO. 


Piątek, o godz. 7.50 wjecz. „Napoleonefka”. 
Sobota, o godz. 3. popoł. „Serce Matki” albo 
„Przygody Tomcia Palucha". 


Sobota, o godz. 7.50 wjecz. „Trubadur“ gośc. 
wystę: pp.: Ewy Bandrowskiej- Turskiej i Józefa 
Wolińskiego. į 


Nieazjiela, b godz. 3.50 popoł. „Łatwiej przejść 
wielbłądowi...* 
Niedzjela, o godz. 7.50 wiecz. 


REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI. z 
Piątek, o godz. 7.30 wiecz. „Słodki kawaler". 
Sobota, o godz. 3. popol. „Hrabina Marica“. 
Sobota, o godz. 1.30 wijecz. „Pierwszy 

wiek”. 

Niedziela, o godz. 3. popol- „Orłow". 
Niedziela, o godz. 7.30 wiecz. „Słodki kawajer*. 

REEFERTUAA TEATRU MALEGO: 

Piątek, o godz. 7.30 wjecz. „Kawiarenka“. Wy- 

stęp A. Fertnera.. 

Sobota, o godz. 7.30 wiecz. „Kawiarenka“. Wy- 
stęp dyr. Fertnera. 
Nieczjela, o godz. 

Występ Zielińskiej. 
Niedzjela, o godz. 7.30 wiecz. „Kawiarenka“. Wy- 

stęp dyr. Fertnera. 


BIURO KONCERTOWE M. TUERKA: 

Piątek, 10. grudnia: Wiktor Chenkin. Wieczór 
Pieśni. Współudział: Z. Dobrowolska- Pasławska. 
REPERTUAR KIN LWOWSKICH: 

Kino „Len“: Trędowata. 

Kino Apollo": Bogowie — 
rzęta . 


„Napojeonetka”. 


czło- 


4-tej popoł. „Nauczyciełka”. 


Ludzie — Zwie- 


Za wiersz. milm. 1 szpaltowy zwykle za lekstem 


Zł. —'15. Nadesłane Zł. —'40, w tekście Zł. —-=*'70. 


„DZIENNIK LUDOWY“ 


Kino 
Kino 


„Pałace“: Kochanka oficera ochrany. 
„Chimera“: Listy, które go nie doszły. 


Kino „Kopernik“: Walka o tron. 
Kino „Margsienka“: Nowoczesna Amerykanka. 
Kino „Fatamorgasa“: Fryzjer z hotelu Savoy. 


Teat: Pawie Oko w Bagateli. Dziś w czwartek, 9. 
grndaia i w piątek 10.. arcywesoła rewja operelkowa 
w dwóch częściach œ t.: „Czarny władca”, która zdo- | 


była rekord powodzenia dzięki koncertowej grze ca- 
łego zespołu i baletu. $ 

Występy Antoniego Fertnera w Teairze Malým. 
Wszysikie cotychczasowe przedsiawjenia „Kawiarenki“ 
w której Ferner zćobył sobie tak olbrzym? powodze- 
nie były wysprzedane do osiatnjiego miejsca. Wobec 
tego, Teair Mały grać będzie „Kawjarenkę* €0- 
aziennie. 

Pp- Ewa Bandrowska- Turska, i Józef Woliński 
znakomici artyści oplerowi, wystąpią dziś w prze- 
pięknej operze J. Verdjego „Trubadur“. 

„Fedora“, wspaniała 3- aktowa opera wybilne- 
go włoskiego twórcy współczesnego Umberta Gior- 
dano, która w triumfie obiegła wszysikie wielkie sceny 
europejskie, będzje najbliższą premierą Teatru Wiejkie- 
yo i ukaże się w połowie grudnia. Próby pod umie- 
jęinem i wytrawnem kierownictwem jiuzycznemi ka- 
pelmistrza Lehrera i reżysera Cyganika dobiegają już 
już końca. Dyrekcja teatrów aokłada wszelkich sta- 
rań, by dziefo to, które scena lwowska inscenizuje 
pierwsza w Polsce, wypadło imponująco. 
| "|z| on, duzo" NONE w ||: cad) 


Tow. Uniwersytetu Robotniczego 
. we Lwowie. 

WALNE ZGROMADZENIE TUR-a we LWOWIE 

odbędzie się w piątek, 10. grudnia br. w lokalu 


Związku pracownjków gminnych, Ormiańska ł 2, 
o godz. T-ej wiecz. 


. 


Tow. Akc. Browarów. 3 | 
Sprzedaż przedświąteczna! 0 30% faniej! 
MAGAZYN MEBLI 
Łóżka składane i dzi cinne, meble tapicerowane, otomany, 
kołdry, linoleum i ceraty. 

E. E£ O BEN BLE" 
PERLMUTTERA ULTRAMARYNA 
i najwydatniejszą farbą do bielizny, wapna i ce- 
DRUKARNIE 
TEL. 496 LWÓW, L. SAPIEHY 77 TEL. 4% 


o do sprzedania w każdej ilości w Browarze Lwow. 

Na raty! i zą gotówkę! Na raty! 

wkłady i siatki do łóżek, poduszki rozharowe i z morskiej 

trawy, kanapki, firanki, chodniki, portjery, kapy, narzuty, 

Lwów, ulica Brajerowska I. 4. 
Jest bezwzglęgnie najlepszą 

lów malarskich odznaczona na wystawach 

w Brukseli i Medjolanie złotemi medalami! 

LUDOWE SPÓŁDZIELCZE TOW. WYDAWNICZE 
POLECA | 

ZAOPATRZONĄ W BOGATY WYBÓR PISM NAJNOWSZYCH 

KROJI, ORAZ MASZYNY POSPIESZNE I ILUSTRACY ze | 


WYKONUJĄCA DZIENNIKI, CZASOPISMA, DZIEŁA OR%ł 
WSZELKIEGO RODZAJU DRUKI BANKOWE I KUPIECKGE 


DZIENNIK LUDOWY 
EWW, UL. SPRSTUSKA 21. TEL 24 


wychodzący codzien. rams 
z najświeższeri wiadome 
ściami z dnia poprz.i nvcy 


LWÓW, UL. SZAJNOCHY 2 
bogatą w wielki wybór 
książek wszelkiej treści 
po cenach konkureucyjn. 


KSIĘGARNIĘ | 


| wetępca zaczeln. redakt. i red. adpow. BĘ 


OGLOSZENIA i 


Nr. 255 
Forządek dzjenny: 1) Zagajenje, 2) Program pra- 
|» 3) Wybór Zarządu, 4) Wnioski i interpelacje, 
Za Komitet org.: 
] S. Herschtal. B. Skalak. 


— — — 


Do Szan. Zarządów Robotn. Zw. 
zaw. we Lwowie.. 


Na podstawie uchwały Wydz. Wykon. Rady Zw. 
| Zawod, z dnia 29. listopada przedłuża się termin 
zgłoszeń wybranych delegaiów do Rady Zw. Zaw. 
do dnia 10. grudnia b. r. włącznie. Wraz z listą deje- 
gatów, należy przedłożyć listę obecnie urzędujących 
członków zarządu. 

| Związki robotnicze, które nie przedłożą tak li- 
isty delegatów, jak i listy zarządów w wyznaczonym 
termiaje, nie będą dopuszczone do wyborów nowe- 
|go Wydz. Wykonawczego. 

Z prez. Wydz. Wyk. Rady Związków Zawod. 

A. Andreasik K. Żeijaszkiewicz. 


Sprawy partyjne. 


X TOWARZYSZE I TOWARZYSZKI! Od dnie 
22. listopada b. r. rozwvoczfkła się rejesiracja człon- 
ków P. P. S. Ze względu qa krótki termin tejże 
wzywa się towarzyszy i towarzyszki, ażeby jaknaj- 
rychlej spelniji swój obowiązek. 

Niezgłaszający sję nieotrzymają nowych legity- 
macji partyjnych, a tem samem stracą prawo człon- 
kostwa. 

Rejestracja odbywa się codziennie od godz. %4-tej 

do T-mej wiecz. w sekretarjacje partji, ul. Sykstuske 
a p. 
X ZWIĄZEK NIEZALEŻNEJ MŁODZIEŻY SOCJA 
LISTYCZNEJ (akademjckjej) zawiadamia, że Sekreta- 
rjat Z. N. M. S. urzęduje w' środy, czwartki i soboty 
od 19—20 w lokaju uł. Fredry 2, IL. p. 
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Na 1-ej str. ZŁ — 80 Drobne ogł. za słowo Zł. —'10 
Komunikaty Zł. —*55. zamiejscowe o 250/, drożej, 


. stronic 215-238. 
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kami, stronie 128. 


. Jędrkiewicz Edwin: 


stronic 48. 
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. Daszyński Ignacy: Precz z reakcją. 


. G. D. H. Cole i W. 


ONISŁAW, SKALAK. — Druk. Lud. Sp. T. 


ŚWIĄTECZNA PREMIA KSKŻKOWA 


CZYTELNIKÓW „DZIENNIKA LUDOWEGO“ 


Każdy czytelnik „Dziennika Ludowego“ otrzyma następujący komplet 
książek i broszur: 


. Coster Karol: Dyl Sowizdrzał, powieść historyczna, wydanie Il-gie, 2 tomy, 


Kautski Karol: Od demokracji do niewolnictwa, Odprawa Trockiemu, str. 123. 
Zasański Feliks. Zmierzch Króla Stworzenia, powieść fantastyczna z rysun- 


Krapotkin Piotr: Nauka współczesna i anarchizm, stronic 96. 
. Próchnik Adam Dr.: Dzieje chłopów w Polsce, stronic 90. 
Świątki i Centaury, nowele „stronie 181. 
. Czapiński Kazimierz: Czarna ofenzywa, Drogi 


. Pieśni robotnicze, zbiór pieśni i deklamacyj, stronie 112. 
. Kautski Karol: Socjalizm i Rady robotnicze, stronic 16. 


. Medicus Dr.: Proletarjat wobec kwestji wolnościowej, stronic 16. 

. Taubler Aleksander: Soejalizacja i nowy duch ezasu, stronie 20. 

. Czapiński i Niedziałkowski: U źródeł bolszewizmu, stronic 40. 

. Diamand Herman: Obrazki londyńskie, stronic 37. 

Vademecum statystyczne, (Weź mnie z sobą), stronie 20. 
Meller: Socjalizm cechowy, stronic 32. 

. Bernacki Henryk: Robotnicze święto majowe, stronic 8. 

. Zakrzewski Kazimierz: Na kresach Spisko-Orawskieh, stronice 54. 


CENA KSIĘGARSKA TYCH KSIĄŻEK WYNOSI 10-— ZŁOTYCH. 


Czytelnicy nasi otrzymają je po złożeniu w Administracji Dziennika 


2 ZŁ. i 5 KUPONÓW 


wyciętych z Dziennika, które już zaczęliśmy zamieszczać. 
Kupony będą podzielone na serje. Kto z jednej serji przedłoży 5 kupo- 
nów, uzyska prawo nabycia za 2 ZŁOTE POWYŻSZYCH 18 KSIĄŻEK. 


4 
ADMINISTRACJA „DZIENNIKA LUDOWEGO“ 


i cele wojującego klerykalizmu, 


mowa sejmowa, stronic 24. 
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Wyd. Lwów, al. L. Sapiehy, 77. — Tel. 498, 
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